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13.

I N S T R U K C J A * )

z dnia 26 styczn ia 1935 r. (BP*97/35)

o kwalifikowaniu nauczycieli

N a pod staw ie § 3 rozporząd zenia M inistra  
W y z n ań R elig ijn y ch i O św iecenia Publicznego 
z dnia 14 czerwca 1934 r., w ydanego w  poro ­
zum ieniu z Prezesem  R ady M in istrów  o kw ali­
fikow aniu nauczycieli (D z. U . R. P. N r. 54, 
poz. 490)**) usta lam następujące podstaw y sfor* 
mułcw ania opinji i ustalenia norm  ocen kw alifi­
k acyjny ch nauczycieli:

§ 1.

Przełożony, pow ołany dto spraw owania 
nadzoru służbowego, obow iązany jest znać nau ­
czyciela, o k tórym  m a w ydać opinję, względnie 
dla którego ustalić m a ocenę .

Znajom ość ta m a być podstaw ą wpisów  do 
arkusza spostrzeżeń, zawierającego m aterjał 
do sform ułowania opinji i ustalenia oceny. Z n a­
jomość w inna odnosić się w  zasadzie do w ypeł­
niania obow iązków  służbowych, a w razie p o ­
trzeby i w miajrę m ożności także do stosunków  
pozasłużbow ych kw alifikow anego , całokształt 
bowiem tych stosunków  pozwoli uwzględnić w a­
runki, w jakich nauczyciel pracuje i najw łaści­
wiej go ocenić.

§ 2 .

W  spełnianiu tego obow iązku winien prze­
łożony  dążyć do poznania:

1. w artości zaw odow ych nauczyciela, do 
których zaliczyć należy: a) sum ienność 
w w ykonyw aniu  obowiązków, b) meto* 
de i w yniki pracy wychowawczej i dy* 
daktycznej, c) stosunek  do uczniów i 
um iejętność oceńmy w yników  ich pracy,
d) stosunek do rodziców uczniów,
e) stosunek do przełożonych i persone* 
lu szkolneę-o, f) przygotow anie do za* 
wodu i pracę nad  w łasnem  dokształca­
niem, g) znajom ość program ów, przeoi' 
sów szkolnych i obow iązujących n au ­
czyciela norm  adm inistracyjno praw ­
nych, h ) uzdolnienia organizacyjne r 
kierownicze, i) uzdolnienia specjalne,
i) zachowanie się w  służbie lub  poza 
służbą, odpow iadające pow adze stanu 
nauczycielskiego;

*) P rz ed ruk  z D z .  U rz .  M in .  W .  R. i O . P .  N r .  i 

z  1935  roku. 1
* * )  P rz ed ruk  w  D z .  U rz .  M in .  W .  R. i O. P .  N r .  8, 

poz .  i i  8,

2. w artości ogólnych, jako to : inteligencji 
ogólnej, ku ltu ry  um ysłowej, uczciwości, 
ideowości, same dzielności i poczucia 
odpowiedzialności służbowej, energji, 
w reszcie;

3. w  miarę potrzeby i m ożności —  s tosurn 
ku do miejscowej ludności, udziału w 
pracy  'oświatowej i społecznej środow i­
ska oraz stosunków  osobistych i ro­
dzinnych nauczyciela, gdy wpływ ich 
znalazł odbicie w' w ynikach pracy i sy­
tuacji służbowej.

§ 3.

Przełożony obowiązany jest, kierując się 
jedynie własnem  sumieniem — oraz względami 
na dobro służby — w ydać o nauczycielu opinję 
wyczerpującą i ustalić ocenę dokładnie p rze­
m yślaną i sprawiedliw ą.

W  w yrażaniu opinji w inien przełożony za ­
chować nale żytą miarę, tak t i objektyw ność. 
W in ien  zdać sobie sprawę z ważności kw alifi­
kow ania dla ocenianego i w ydać tę opinję z peł­
nem poczuciem odpow iedzialności, każda bo­
wiem opinja jest nietylko o ceną wartości nau ­
czyciela, lecz również spraw dzianem  wartości 
kwalifikującego, jako  przełożonego .

§ 4.

W artośc i zawodowe kw alifikow anego, k tó­
re ze w zględu na interes służby stanow ią głów ­
ny w spółczynnik przy  ustalaniu stopnia oceny, 
m uszą być w opinji kreślone jasno i zgodnie 
z rzeczywistością. W  tym  celu osoby, pow o­
łane do spraw ow ania nadzoru służbowego, m a­
jąc na Ltwadze, że w artości te m ogą w  ciągu 
okresu kw alifikacyjnego ulegać zmianom, w in­
ny możliwie często i dokładnie wpisywać do 
arkusza spostrzeżeń swoje spostrzeżenia hosp i­
tacyjne łub w izytacyjne, b’y m ogły one dać w 
sumie przy  form ułow aniu opinji w zględnie u s ta ­
laniu oceny właściwą wartość kw alifikow anego,

§ 5.

G d y  przełożony nie zdołał sobie wyrobić 
pewnego sadu o w szystkich wartościach, p o d a ­
nych w § 2, w inien swoje spostrzeżenia uzupeł­
nić, a jeżeli to  jest niemożliwe, wspom nieć o 
tem w opinji, w żadnym jednak p rzypadku  nie 
może się kierow ać jedynie przypuszczeniam i.

W  opinji nie należy pom ijać m om entów do­
datnich, biorąc w  każdym  w ypadku  pod uw agę 
indyw idualne w arunki pracy nauczyciela .



§ 6 .

O pinia pow inna być sform ułow ana treśc i­
wie i jasno , by pośredni przełożony, pow ołany 
do u stalenia oceny, mógł na jej podstaw ie i k ie­
ru jąc się własnemi spostrzeżeniam i, u s talić dla 
kwalifikowanego w łaściwy stopień oceny kw ali­
fikacyjnej.

§ 7.

G dy  treść opinji i spostrzeżeń, w pisanych 
do arkusza spostrzeżeń, uzasadnia ustalenie oce­
ny w stopniu niedostatecznym , a przełożony, p o ­
wołany do jej ustalenia, ma wątpliwość co do 
słuszności opinji, —- winien on zwizytować kw a­
lifikowanego, zwracając szczególną uwagę na 
braki, wyszczególnione w  opinji i dopiero na 
podstawie spostrzeżeń w łasnych, które również 
powinien wpisać do arkusza spostrzeżeń, ustalić 
stopień oceny.

§ 8 .

W  p rzypadku  odw ołania się kw alifikow a­
nego od niedostatecznej oceny kw alifikacyjnej, 
władza służbowa osoby, k tó ra  ustaliła ocenę, 
gdy nie m a pewności co do słuszności oceny, 
winna delegować jednego z podległych jej 
funkcjonarjuszów  celem ponow nego zw izyto­
wania odwołującego się. W izy tu jący  składa 
wówczas szczegółowe spraw o zdanie z przebie­
gu wizytacji, k tóre stanow i podstaw ę załatw ie­
nia odwołania i ustalenia ostatecznej oceny kw a­
lifikacyjnej przez władzę.

§ 9 .

Postanowienia niniejszej instrukcji wcho­
dzą w życie z dniem ogłoszlenia.

M in iste r W y zn ań  R eligijnych 
i Oświecenia Publicznego:

(—) W . Jędrzejewicz ' 

14. 

M I N I S T E R  

Wyznań Religijnych i Oświecenia Publicznego
OKÓLNIK NR. 7. 

z dnia 14 styczn ia 1935 r. ( I I  P*5937/34)

w sprawie Szkolnych Kas Oszczędności*)

W  celu ustalenia i nadania Szkolnym  Ka* 
som Oszczędności jednolitej s tru k tu ry  or^ani* 
zacyjnej, nawiązując do okólnika z dn ia 18*go

*)  Przedruk z D z.  U rz .  M in ,  W . R. i O. P .  N r. j 
p. 4 7. 1935 r.

września 1925 r. (D z. U rz. M in. W . R . i O . P.
N r. 15, pioz. 168) zatw ierdzam  załączone s ta tu ­
ty  S. K. O., jako obowiązujące przy  zakładaniu 
i prow adzeniu tych kas na terenie szkół p o ­
wszechnych, szkół średnich ogólnokształcących 
i szkół zawodowych wszelkich stopni.

O bydw a sta tu ty  są przystosow ane do p o ­
ziomu m łodzieży tych szkół i dają m ożność 
oparcia S. K. O . o dow olną instytucję oszczęd­
nościową, której dalszem  zadaniem  będzie o p ra­
cowanie regulam inu prow adzania rachunkowo* 
ści S. K. O . stosownie do w łasnego system u 
techniki pracy w dziale oszczędnościow ym .

O  ile w zględy lokalne nie w ym agają inne* 
go Rozwiązania, pożądane jest organizow anie 
S. K. O . w oparciu o P. K. O . (Pocztow ą Kase 
O szczędności), której szeroko' rozgałęziona sieć 
zbiornic, jakiem i są w szystkie u rzędy  i agencje 
pocztowe, daje każdej szkole m ożność jak  n a jd o ­
godniejszego korzystania zo w spółpracy z tą in ­
stytucja. N ad to  o parcie o nią S. K. O . w prow a­
dza jednolite m etody  pracy, a przedew szystkiem  
jednolity system  rachunkowości.

W szelkich  druków' potrzebnych do urucho* 
mienia i funkcjonow ania S. K. O ., w inna do* 
starczyć bezpłatnie ta instytucja, z1 k tó rą  dana 
szkoła będzie współpracować.

M m ister W yznań  Religijnych 
i O św iecenia Publicznego:

(—) W. Jędrzejew icz

Z ał. 1 do okó ln ika  N r .  7 z dn.  1 4 .1. 1 9 3 5 .  r.

S T A T U T  

S z k o l n e j  K a s y  O s z c z ę d n o ś c i

dla szkół powszechnych

§ 1.

Szkolna K asa Oszczędności (w  skróceniu 
S. K. O .) ma na celu krzewienie zm ysłu oszczęd­
ności w śród m łodzieży szkolnej i w  jej środo­
w isku oraz przyzwyczajanie swoich członków 
do składania naw et najdrobniejszych kwot na 
szkolną książeczkę oszczędnościow ą.

§ 2.

Z akres działania Szkolnej K asy O szczędno­
ści obejm uje:

a) przyjm ow anie w kładek  oszczędnościo* 
wych od swych członków, w ydaw anie 
im szkolnych książeczek .(kartonów ) 
oszczędnościowych oraz wypłacanie 
w k ład e k ;



b) urządzanie odczytów , pogadanek  o raz 
im prez, propagujących ideę oszczędno­
ści.

W  szkole może być tylko jedna Szko lna 
Kasa Oszczędności.

Szkolna K asa Oszczędności funkcjonuje w 
czasie trw ania roku  szkolnego; n a  czas w a k a­
cyj następuje wstrzymanie działalności S. K. O ., 
przyczem  wszelkie dokum enty  w inny być o d d a­
ne na ten czas do przechow ania K ierownikowi 
(Kierowniczce)* szkoły, w. szkołach zaś l -go 
stopnia — O piekunow i Szkolnem u, względnie 
członkowi miejscowej R ad y  Szkolnej.

Rokiem obrachunkow ym  dla S. K. O . jest 
rok kalendarzow y.

§ 4.

Członkiem  S. K. O . może być każdy uczeń 
(uczennica)* danej szkoły; uczniom pozosta­
wia się zupełną sw obodę należenia do S . K. O. 
Ponadto członkami S. K. O . mogą być w szy­
stkie organizacje m łodzieży danej szkoły.

§ 5.

Szkolną K asę Oszczędności pricwadzi Opie* 
kun S. K. O . p rzy  w spółudziale swego Zastępcy 
oraz przy pom ocy Zarządu S. K. O .

O piekuna S. K. O . i Zastępcę wyznacza 
zpośród grona nauczycielskiego .K ierow nik 
szkoły.

W  szkołach l -go stopnia O piekunem  S. K. 
O. jest K ierow nik szkoły (N auczyciel kieru-- 
jąicy). (

§ 6 .

D o zakresu działania O piekuna S. K. O . 
należy:

1) prowadzenie akcji krzewienia zamiłowa = 
nia do oszczędności;

2) w ystaw ianie członkom  S. K. O . im ien­
nych szkolnych książeczlek (kartcnów ) oszczęd­
nościowych i przyjm ow anie zebranych przez 
Z arząd wkładek;

3) uskutecznianie w ypłat ze szkolnych k sią­
żeczek (kartonów ) oszczędnościow ych;

4) prowadzenie rachunkow ości oraz wszel­
k ich prac, związanych z funkcjonow aniem  
S. K. Ó .;

5) wpłacanie przyjętych od  członków 
oszczędności na zbiorczą książeczkę wkładko* 
wą S. K. O . w  insty tuc ji, o k tó rą S . K. O . jest 
oparta oraz podejm ow anie z niej gotów ki na bie­
żące w ypłaty , w  m yśl § 19;

6) spraw ow anie nadzoru  nad  Zarządem  
S. K. O., a w  zw iązku z tem  branie udziału w 
W alnych  Z grom adzeniach członków' w charak­
terze Przewodniczącego oraz w posądzen iach  
Zarządu;

7) adm inistrow anie Funduszem  S. K. O . w 
m yśl postanow ień § 27;

8) przedkładanie K ierow nikow i Szkoły (w 
szkołach l -go stopnia Inspektorow i Szkolnem u ) 
rocznego zamknięcia rachunkow ego, sporządzo­
nego na dzień 1 stycznia oraz spraw ozdania z 
działalności S. K. O ., sporządzonego na kcniec 
roku szkolnego. O dpis rocznego zamknięcia ra ­
chunkow ego oraz spraw ozdania. O piekun  S. K. 
O . przesyła, na żądanie instytucji o szczędnościo­
wej, o k tó rą S. K. O . jest oparta.

§ 7.

Poza O piekunem  w ładzam i S. K. O . są; 
W alne Zgrom adzenie członków, Z arząd i Ko* 
m isja R ew izyjna.

• § 8 .

D o zakresu działania W alnego  Z grom adze­
nia n a leży :

1) rozpatrzenie spraw ozdania Z arządu ;
2) w yrażenie życzeń co do użycia F undu j 

szu S. K. O .;
3) w ybór zpcśród  siebie Zarządu.

§ 9.

W  W alnem  Zgrom adzeniu członków mogą 
brać udział tylko uczniow ie w yższych klas (od* 
działów ), od 4=ej (czw artej) począwszy, k tórzy 
są członkami S. K. O.

W aln e  Zgrom adzenie w inno się odbyw ać co 
najm niej dw a razy w Deku: jedno z początkiem  
nowego roku szkolnego, na k tórem  w inien być 
dokonany  w ybór Z arządu, dru(gie zaś w końcu 
roku  szkolnego.

Przew odniczący po otw arciu  W a ln e g o  Zgro­
m adzenia pow ołuje zpośród członków Sekreta ­
rza do spisania pro tokółu .

§ 10.

Zarząd składa się z . . . .  członków (co n a j­
mniej 5-ciu)*, a mianowicie: przewodniczące*

*)  W  następnych paragrafach  p rzez  w y razy :  K ie ro w n ik  

i uczeń należy rozumieć o d p o w ied n io :  K ierow nik  lub  Kie- *)  U w agę  w nawiasach należy skreślić po  w pisaniu

row niczka  o raz  uczeń lub uczennica, usta lonej  ilośęi c z ło n k ó w  Z a rz ą d u .



gc i jego zastępcy, sekretarza i jego zastępcy 
oraz . . . .  członków, w ybranych przez W alne 
Z g rom adzenie w glosow aniu oddzielnem  na 
każdego członka.

§ 11.

D o zakresu działania i obow iązków  Z arżą­
du należy:

1) krzewienie zam iłowania do oszczędności 
(§ 2 ); -

2) zbieranie oszczędności od członków':
3) pcm agąnie O piekunow i S . K. O . w za­

kresie przez niego ustalonym , w czynnościach, 
związanych z prow adzeniem  S. K. O .;

4) zwoływanie W alnyteh Zgrom adzeń 
członków;

5) przedkładanie W aln y m  Zgrom adzeniom  
sprawozdań ze swej działalności;

6) p rzedkładanie W alnem u Zgrom adzeniu 
wniosków co do użycia Funduszu  S. K. O . (w y ­
cieczki krajoznawcze, zapom ogi d la niezam oż­
nych kolegów, dożyw ianie i t. p .).

§ 12.

U chw ały W alnego  Z grom adzenia i Z a rzą­
du zapadają zw ykłą w iększością głosów  obec­
nych członków  (połow a obecnych, w ięcej je d e n ) . 
w razie równości głosów  —  rozstrzyga glos prze* 
wodniczącego.

O piekun S. K. O . może zawiesić w ykonanie 
uchwał W alnego  Zgrom adzenia i Z arządu.

§ 13.

Komisja R ew izyjna sk łada się z 3*ch człon­
ków.

Przewodniczącego K :m isji Rewizyjnej w y­
biera na w niosek K ierow nika szkoły Zebranie 
Rodzicielskie zpośród swego grona. Zastępcę 
Przewodniczącego Kom isji Rewizyjnej w ybiera 
zpośród siebie greno nauczycieli szkoły. W  
szkołach o jednym  nauczycielu Zastępcę P rze­
wodniczącego w ybiera również Z ebranie R odzi­
cielsk ie. Trzecim  członkiem Kom isji Rewizyjnej 
jest Opiekun Szkolnty, w zględnie członek R ady 
Szkolnej miejscowej.

O piekun S. K. O . nie może wchod zić w 
skład Komisji Rewizyjnej.

Do ważności uchw ał Komisji Rewizyjnej 
niezbędna jest obecność 3-ch członków.

D o obowiązków Kom isji Rewizyjnej nale­
ży badanie działalności i spraw dzanie rachun­
kow c ści S. K . O . Rewizje te w inny być przepro­
w adzane: niezwłocznie po ukończeniu przez 
O piekuna S. K. O . czynności, zw iązanych z 
jam knięciem  roku  obrachunkow ego, nie póź-

niej jednak, niż w mi*cu lu tym  oraz w końcu ro ­
ku  szkolnego.

Inspektor Szkolny, K ierow nik szkoły oraz 
Przewodniczący  Komisji Rew izyjnej może za­
rządzić rewizję działalności i rachunkow ości 
S. K. O . w każdym  czasie.

Spraw ozdania swoje Kom isja R ew izyjna 
przedkłada K ierow nikow i szkoły, w zględnie In ­
spektorow i Szkolnem u (w  szkołach l*go sto* 
pnia) oraz O piekunow i S. K. O.

§ 14.

W szy stk ie  funkcje w  S. K. O . pełnione są 
honorow o (bezpłatnie).

§ 15.

K ażdy członek S. K. O . może posiadać tyl* 
ko jedną szkolną książeczkę oszcziędnościową 
(k a rto n ). Szkolne oszczędnościowe książeczki 
(k a rtony) są imienne.

§ 16.

W ysokość najm niejszej w kładki na szkolną 
książeczkę oszczędnościow ą ustanaw ia K ierow ­
nik  szkoły (N auczyciel kierujący) w zależności 
od  stopnia zamożności uczniów; w k ładka  ta 
w inna być taką, by  um ożliwiała składanie 
oszczędności naw et najbiedniejszym  uczniom  da* 
nej szkoły.

u § 17.

O  ile w ysokość w kładu na szkolnej k s ią ­
żeczce oszczędnościowej (karton ie) osiągnie 
kw otę zł. 5.— (złotych pięciu), O piekun S.K .O . 
otwiera książeczkę w kładkow ą na imię i na­
zwisko członka w insty tucji oszczędnościowej,
o k tórą S. K. O . jest oparta. N iezależnie o d  k sią ­
żeczki w kładkow ej, otwartej w insly tucji osz­
czędnościowej —  członek posiada nadal szkol­
ną książeczkę oszczędnościową (k a rton oszczę­
dnościow y).

Książeczki w kładkow e uczniów, otw arte w 
insty t ucji oszczędnościowej, przechowuje O pie­
kun S. K. O . razem z innemi dokum entam i 
S. K . O . do czasu opuszczenia p rzez ucznia 
szkoły.

§ 18. ' i

O puszczającem u szkołę uczniow i w inien 
O piekun S. K. O . w ydać jego im ienną książecz­
kę w kładkow ą, otw artą w insty tucji oszczędno­
ściowej. po  uprzedniem  wpłaceniu na nią całego 
stanu  posiadanych przez niego oszczędności na 
szkolnej książeczce oszczędnościowej (kartonie



oszczędnościow ym ), względnie w ypłacić m u w 
gotówce zaoszczędzony kapitał.

W  pew nych w ypadkach  może uczeń przed 
opuszczeniem szkoły uzyskać częściowy lub n a­
wet całkow ity zw rot oszczędności za zgodą 
O piekuna S. K. O ., przyczem  zamiar podjęcia 
oszczędności w inien być p rzez członka S. K. O . 
i jego rodziców  (opiekunów  praw nych) p rzed­
tem p odany  O piekunow i S. K. O . do w iado-
mości.

§ 19.

W k ład k i zebrane od  członków i zapisane 
w szkolnych książeczkach (kartonach) oszczę­
dnościowych, wpłaca O piekun  S. K. O . na  spe­
cjalnie w tym  celu o tw artą jedną książeczkę 
w kładkow ą (zbiorczą) w instytucji oszczędno­
ściowej, o k tórą S. K. O . jest oparta. W łaścicie­
lem tej książeczki jest Szkolna K asa O szczędno­
ści . . . . . .  w    , dysponującym

(n azw a  szko ły)  (mie jscowość)

— szkoła.
D o podejm ow ania w kładów  imieniem szko­

ły upraw niony jest K ierow nik szkoły (N auczy­
ciel k ieru jący) lub osoba przez niego upow aż­
niona, k tó rzy  pirawo swe legity mują odciskiem  
pieczęci szk ':ły  obok podpisu na dokum encie 
wypłaty.

§ 20.

W  razie zagubienia szkolnej książeczki 
oszczędnościowej, zostanie członkowi w ydany 
przez S. K. O . now y egzemplarz, książeczki 
z oznaczeniem „d u p lik a t".

Z chwilą w ydan ia duplikatu, poprzednia 
książeczka traci sw oją ważność. Za w ydanie du> 
plikatu książeczki po trąca się z rachunku człon* 
ka 1 gr. ( jed en g rosz).

ii * § 21.

W  razie w ypłacenia całkowitego w kładu  
ze szkolnej książeczki oszczędnościowej; potrą* 
ca Zarząd z rachunku  członka 1 gr. (jeden 
g rosz).

N atom iast przy zamianie wypełnionej ksią* 
żeczki szkolnej (k a rto n u ) na  nową tak, jak  i 
p rzy  olwarciu szkolne j książeczki oszczędnościom 
wej (kartonu oszczędnościow ego) nie pobiera 
się żadnej opłaty.

§ 22.

Jeżeli w  przeciągu 3-ch lat po 'opuszczeniu 
szk oły uczeń nie zgłosi się po odbiór w kładu, 
ani też S. K . O . nie znajdzie rodziców, w zględ­
nie opiekuna członka — w kład  ten przechodzi 
na Fundusz. S. K. O .

§ 23.
W  innych w ypadkach (np. w razie zam ­

knięcia szkoły), jeżeli nie będzie m ożna n iek tó ­
rym  członkom wydać książeczek w kładkow ych, 
otw artych im w instytucji oszczędnościowej, o 
k tó rą S. K. O . jest oparta, wr az z wpłaconą na 
nie całkow itą sum ą w kładów , znajdujących się 
na książeczkach szkolnych (k a rtonach) lub też 
nie będzie im m ożna w ypłacić (oszczędności z 
książeczek szkolnych (kartonów ), wówczas 
O piekun S. K. O . sk łada K ierow nikow i szkoły, 
względnie Inspektorow i Szkolnem u książeczki 
w kładkow e tych uczniów z niepodjętem i oszczę­
dnościam i, dołączając do nich odnośne dow ody 
rachunkow e. Książeczki te  i dow ody rachunko­
we S. K. O . przesyła K ierow nik szkoły wzglę­
dnie In spek to r Szkolny do. odnośnych  władz 
szkolnych.

W  razie zgłoszenia się później ucznia, jego 
książeczka w kładkow a oraz ewent. pozostałość 
gotów kow a zostanie m u w ydana przez właściwe 
K uratorjum  O kręgu  Szkolnego.

Po upływ ie 3*ch la t niepodjęte tego rodzaju 
w kłady w ładze szkolne przekazują na Towa* 
rzystw'o Popierania B udow y Publicznych Szkół 
Powszechnych.

§ 24.

N a  w ypadek  śmierci ucznia oszczędności 
przez niego złożone zwraca S. K. O . rodzicom , 
względnie upraw nionym  spadkobiercom .

§ 25.

K w ota odsetek, dopisana na zbiorczej ksią­
żeczce w kładkow ej przez' instytucję oszczędno­
ścio wą, o k tó rą  S. K. O . jes t oparta, przechodzi 
na F undusz S. K. O .

§ 26. .

F undusz S. K. O . pow staje:
a) z należności, potrąconych przy w ypła­

caniu całkowitego stanu oszczędności 
(§ 21) oraz przy w ydaw aniu dup lika­
tu  szkolnej książeczki oszczędnościo­
wej wzamian zagubionej (§. 20);

b ) z JcwotV odsetek, dopisanych na zbior­
czej książeczce w k ładkow ej' przez in­
stytucję oszczędnościową, o k tórą 
S. K. O . jest oparta (§ 25) ;

c) t  niepodjętych w kładów  (§ 22).
•Na F u n d u sz  S. K. O . można zaliczyć także 

kw oty ze zbiórek, ofiar i t. p.

§ 27.

F undusz S. K. O . może być użyły, zgodnie 
że w skazaniam i W alnego  Z grom adzenia człon*



ków S. K. O., na: wycieczki krajoznawcze, za­
pom ogi dla niezam ożnych uczniów, dożyw ianie, 
pomoce naukow e, w ydatk i kancelaryjne S.K .O.

i t. p .  

§ 28.

W szelkie dowody rachunkow e O piekun 
S. K. O. przechowuje przez przeciąg 3*ch lat k a ­
lendarzowych.

§ 29.

K ierownik szkoły ustala instytucję oszczę­
d nościową, o k tó rą S. K. O . ztaslaje oparta.

Szkolna Kasa Oszczędności rozpoczyna 
swą działalność po w ypełnieniu §§ 10 i 19 oraz 
podpisaniu niniejszego sta tu tu  przez K ierownic 
kai szkoły i O piekuna S. K. O .

O założeniu S .K .O . K ierow nik szkoły za? 
w iadam ia Inspek to ra Szkolnego i insty tucję 
oszczędnościową, o k tórą S. K. O . została 
oparta.

Zał.  2 do okó ln ika  N r .  7 z  dnia 14 .1 .1 9 3 5  r.

S T A T U T  

S z k o l n e j  K a s y  O s z c z ę d n o ś c i

dla szkół średnich ogólnokształcących i szkół 
zaw odow ych w szelkich stopni.

§ 1.

Szkolna Kasia Oszczędności (w  skróceniu 
S. K. O .) m a na celu krzewienie zm ysłu oszczę­
dności w śród  m łodzieży szkolnej i w jej środo­
w isku oraz p rzyzwyczajanie swoich członków 
do składania naw et najdrobniejszych kw ot na 
szkolną książeczkę oszczędnościow ą.

§ 2.

Zakres działania Szkolnej K asy  O szczędno­
ści obejm uje:

a') przyjm ow anie w kładek  oszczędnościom 
wych od  swych członków, w ydaw anie 
im szkolnych książeczek oszczędn ościo­
w ych oiraz w ypłacanie w kładek;

b )1 urządzanie odczytów , pogadanek  oraz 
imprez, propagujących ideę oszczędno­
ści.

§ 3 .

W  szkole może być ty lko  jedna szkolna k a ­
sa oszczędności.

Szkolna Kasa O szczędności funkcjonuje w 
czasie trw ania roku  szkolnego; na czas waka* 
cyj następuje wstrzym anie działalności S. K. O., 
przycjftm wszelkie dokum enty  w inny być o d d a ­

n e na ten czas do przechow ania D yrektorow i 
(Przełożonej)* szkoły.

R okiem  obrachunkow ym  dla S. K . O . jest 
ro k  kalendarzow y.

§ 4.

Członkiem  S. K. O . może być k ażd y  uczeń 
(uczennica)* danej szkoły; uczniom  pozosta ­
w ia się zupełną sw obodę należenia do S. K. O . 
Ponadto  członkam i S. K. O . mogą być w szystkie 
organizacje m łodzieży danej szkoły.

§ 5.

W ładzam i S .K .O . są: W aln e  Zgrom adze­
nie członków, Zarząd i Kom isja Rewizyjna.

§ 6.

D o zakresu działania W alnego  Z grom adze­
nia członków należy:

1) rozpatrzenie spraw ozdania Z arządu  i 
Kom isji Rewizyjnej;

2) rozpatrzenie w niosków  Z arządu  i człon­
ków  S. K . O .;

3) w skazanie co do ewent. użycia F u n d u ­
szu S .K .O .;

4) w ybór zpośród siebie Zarządu oraz 4-ch 
członków K om isji Rewizyjnej.

§ 7.

W aln e  Zgrom adzenie w inno ®ię odbyw ać 
co najm niej 2 razy w roku: jedno w pierw szym  
miesiącu 2*go półrocza szkolnego, na k tórem  
w inno być rozpatrzone roczne zamknięcie ra* 
chunkow e i spraw ozdanie Z arządu  oraz K om i­
sji Rew izyjnej, jak  również w inien być dokona­
ny w ybór Z arządu  oraz 4-ch członków  Kom isji 
R ew izyjnej; drugie W alne Z grom adzenie w in­
no się odbyw ać w końcu roku  szkolnego (w 
pierw szych dniach czerw ca), n a  k tórem  Zarząd 
i K om isja R ew izyjna sk ładają spraw ozdania za 
czas od ostatniego W alnego  Zgrom adzenia.

P onad to  Z arząd w inien ,zwołać W alne 
Zgrom adzenie w ciągu 4-ch tygodni na żądanie 
D yrek to ra  szkoły lub na pisem ne żądanie 
ogólnej ilości członków S. K. O .

N a  W alnem  Zgrom adzeniu przew odniczy 
zasadniczo jeden z członków S. K. O., w ybrany  
przez W aln e  Zgrom adzenie. Przewodniczący 
pow ołuje Sekretarza do spisania protokółu.

*)  W  następnych paragrafach  przez w yrazy :  D y re k ­

to r  i uczeń należy rozumieć o d p ow iedn io :  D y re k to r lub 

P rz e ło żo n a  o raz  uczeń lub  uczennica,



Zarząd składa się z 3-ch członków , a mia­
nowicie: przewodniczącego, sekretarza i sk ar­
bnika oraz 3-ch zastępców , w ybranych przez 
W alne Z grom adzenie w glosow aniu oddziel­
nem. N a zastępców nie mogą być wybierani 
uczniowie ostatniej k lasy , t. j. kończący szkołę. 
Z astępcy w inni brać udział w posiedzeniach Z a­
rządu  z głosem  doradczym .

W  razie ustąpienia członka, w chodzi do 
Zairządu z pełnemi prawam i zastępca, któify 
uzyskał na W alnem  Zgrom adzeniu najw iększą 
ilość głosów.

§ 9.

W  większych zakładach naukow ych Z arząd  
upraw niony jest do koo ptow ania dalszych sw o­
ich członków. P onad to  Zarząd może pow oły ­
wać z poszczególnych klas współpracow ników, 
k tórzy  mają za zadanie zbieranie oszczędności 
od członków S. K. O .

§ 10.

Szkolną Kasę O szczędności prow adzi Z a ­
rząd i do jego obow iązków  należy:

1) krzewienie zam iłow ania do oszczędno­
ści ( § 2 ) ;

2) w ykonyw anie uchw ał W alnego  Z g ro ­
madzenia;

3) przyjm ow anie w kładek i uskutecznianie 
wypłat;

4) prow adzenie rachunkow ości S .K .O .;
5) wpłacanie przyjętych od  członków 

oszczędności na książeczkę w kładkow ą S. K. O . 
w instytucji, o k tó r ą S. K. O . jest oparta oraz 
podejmowanie z niej gotów ki na bieżące w y ­
płaty w myśl postanow ień §§ 18 ,i 19;

6) obliczanie i dopisyw anie odsetek  do 
szkolnych książeczek oszczędnościow ych;

7) zwoływanie W alnego  Zgrom adzenia 
członków S .K .O .;

8) przedkładanie rocznego zamknięcia ra ­
chunkowego i spraw ozdania W alnem u Zgrom a­
d zen iu ;

9) sporządzanie i p rzedkładanie D y rek to ­
rowi szkcły oraz insty tucji oszczędnościowej,
o k tórą S. K. O. jest oparta, rocznego zam knię­
cia rachunkowego i spraw ozdania ze swej dzia­
łalności.

• § 11.
Kom isja Rewizyjna sk łada się z pięciu 

członków. Przewodniczącym Komisji jest O p ie ­
ku n  S .K .O . (§ 13). W  szkołach, na terenie

których pracują Koła Rodzicielskie, Przew o­
dniczącym  Kom isji Rewizyjnej może zostać na 
wniosek O piekuna S. K. O . osoba, w ybrana w 
drodze uchw ały Koła Rodzicielskiego zpośród 
swego grona. W y b ó r przewodniczącego zpośród 
grona Koła Rodzicielskiego nie zwalnia O pie­
kuna S K. O . z o b ow iązku uczestniczenia w po­
siedzeniach Kom isji Rewizyjnej.

Z astępca Przew odniczącego i trzej człon­
kowie Kom isji R ew izyjnej w ybierani są przez 
W alne Zgrom adzenie zpośród członków S.K .O .

Dc obowiązków Kom isji Rewizyjnej należy 
badanie działalności Zarządu i sprawdzianie ra ­
chunkow ości S. K. O . Rewizje te w inny być 
przeprow adzane: niezwłocznie po ukończeniu 
przez Z arząd  czynności, zw iązanych z zam knię­
ciem roku obrachunkow ego, a przed Rocznem 
W alnem  Z g rom adzeniem  oraz, w końcu roku 
szkolnego —  bezpośrednio przed drugiem  W a b  
nem Zgrom adzeniem .

O piekun S. K. O . może zarządzić rewizję 
działalności S. K. O . w każdym  czasie.

D o ważności uchw ał Kom isji Rewizyjnej 
niezbęd na jest obecność przewodniczącego oraz 
2-ch członków.

§ 12.

U chw ały W alnego  Zgrom adzenia, Z arządu 
i K om isji Rew izyjnej zapadają zw ykłą w ięk­
szością głosów obecnych członków. W  razie' 
równości głosów rozstrzyga głos przew odniczą­
cego.

O piekun S. K. O . może zawiesić w ykona­
n ie Uchwał władz S. K. O.

§ 13.

C ala działalność S. K. O . pozostaje pod  
ogólnem kierow nictwem  i odpow iedzialnością 
O piekuna S. K. O ., k tórym  jest D y rek to r szko­
ły. W ykonyw anie  czynności O piekuna m oże 
D yrek to r pow ierzyć innej osobie zpośród grona 
i auczycielskiego.

O piekun S. K. O . obowiązany jest brać 
udział w W alnych  Zgrom adzeniach oraz po ­
siedzeniach Z arządu, jak  również mieć nadzór 
nad  praw idłow ym  biegiem w szystkich prac, 
zw iązanych z prow adzeniem  S. K. O .

§ 14.

W szystk ie  funkcje w S. K. O . pelni-cne są 
h onorow o (b ezp ła tn ie).

§ 15.

K ażdy członek S. K. O . może posiadać ty l­
ko jedną szkolną książeczkę oszczędnościową, 
Szkolne książeczki oszczędnościowe są im ienne



§ 16.

Najmniejsza wkładka na szkolną książecz* 
kę oszcziędnościową wynosi 5 groszy (pięć gro- 
szy).

§ 17.

W ysokość wkładów na szkolnej książeczce 
oszczędnościowej nie może przekraczać zł. 100. 
Po osiągnięciu tej kwoty Zarząd S. K. O. poroś 
zumiewa się z Opiekunem S. K. O. i powoduje 
otwarcie książeczki wkładkowej na imię i nazwi­
sko ucznia w instytucji oszczędnościowej, o 
czem zawiadamia jego rodziców (opiekunów 
prawnych).

Niezależnie od książetezki wkładkowej, 
otwartej w instytucji oszczędnościowej, uczeń 
może posiadać nadal szkolną książeczkę oszczę­
dnościową .

§ 18.

Opuszczającemu szkolę uczniowi winien 
Zarząd S. K. O. otworzyć imienną książeczkę 
wkładkową w instytucji oszczędnościowej, naj­
więcej uczniowi dogodnej, i wpłacić na  nią cały 
stan posiadanych przez niego oszczędności wraz 
z należnemi odsetkami.

W  pewnych wypadkach może uczeń przed 
opuszczeniem szkoły uzyskać częściowy lub cał­
kowity zwrot oszczędności za zgodą Opiekuna 
S. K . O., przyczem zamiar podjęcia oszczędno­
ści winien być skarbnikowi na 3 dni przedtem 
podany do wiadomości. W  razie potrzeby po­
djęcia w kładu ze zbiorczej książeczki wkładko­
wej S. K. O. w instytucji oszczędnościowej, o 
którą S .K .O . jest oparta, jeden z członków Za­
rządu zgłasza to Dyrektorowi szkoły i przed­
kłada mu posiadaną książeczkę, celem dopelnie­
nia formalności, przewidzianych w drugiej 
części § 19.

§ 19.

W kładki, zebrane od członków i zapisane 
w szkolnych książeczkach oszczędnościowych, 
wpłaca S. K. O. na specjalnie w tym celu otwar­
tą jedną książeczkę wkładkową (zbiorczą) w in­
stytucji oszczędnościowej, jo któlrą S. K. O. jest 
oparta, Właścicielem tej książeczki jest Szkolna 
Kasa O szczędności............................... w . . . . :

nazw a szko ły  miejsco -

..................., dysponującym — szkoła.
WOŚĆ

Do podejmowania wkładów imieniem szko­
ły uprawniony jest D yrektor szkoły lub osoba 
przez niego upoważniona, którzy prawo swe 
legitymują odciskiem pieczęci szkoły obok pod* 
pisu na dokumencie wypłaty.

§ 20 .

W kład y, złożone na szkolne k siążeczki 
oszczędnościowe członków, są o procentowane 
według stopy procentowej, obowiązującej ka­
żdorazowo dla wkładów oszczęd nościowych w 
insty tucji oszczędnościowej, o  którą S„, K. O. jest 
oparta.

N a rosłe procenty do licza się do kapitału 
31 grudnia każdego roku za cały ubiegły rok 
kalendarzowy. Procenty te, począwszy od dnia 
1 stycznia następnego roku, podlegają oprocen­
towaniu razem z kapitałem.

§ 21 .

W  razie zagubienia szkolnej książeczki 
oszczędnościowej zostanie członkowi wydany 
przez S. K. O. nowy egzemplarz książeczki 
z oznaczeniem ,,duplikat". Z chwilą wydania 
duplikatu poprzednia książeczka traci swoją 
ważność. Za wydanie duplikatu książeczki po­
trąca się z rachunku członka 5 gr. (pięć g roszy).

§ 22.

W  razie wypłacenia całkowitegoi wkładu 
ze szkolnej książeczki oszczędnościowej, po­
trąca Zarząd z rachunku członka 5 gr. (pięć 
g roszy ).

Natom iast przy zamianie zapisanej szkolnej 
książeczki oszczędnościowej na nową, tak jak 
przy otwarciu szkolnej książeczki oszczędno­
ściowej, nie pobiera się żadnej opłaty.

§ 23.

Jeżeli w przeciągu trzech lat po opuszczę­
niu szkoły uczeń nie zgłosi się po odbiór wkła­
du, ani też S. K. O. nie znajdzie rodziców 
względnie opiekuna członka, wkład ten prze* 
chodzi na Fundusz S. K. O.

§ 24.

W  innych wypadkach (np. w razie za­
mknięcia szkoły), jeżeli nie będzie można 
otworzyć niektórym uczniom książeczek wkład­
kowych w instytucji najbardziej im dogodnej 
lub wypłacić im oszczędności w gotówce, Z a­
rząd S. K. O. składa Dyrektorowi szkoły ksią­
żeczkę wkładkową S .K .O . (zbiorczą), otwartą 
w instytucji oszczędnościowej, o którą S. K. O. 
jest oparta, z niepodjętemi oszczędnościami ucz­
niów, dołączając odnośne dowody rachunkowe.

Książeczkę tę i dowody rachunkowe S.K.  
O. przesyła D yrektor szkoły do odnośnych 
władz szkolnych.



W  razie zgłoszenia się ucznia później, n a ­
leżny mu kapitał wraz z odsetkam i zostanie w y­
płacony przez właściwe K uratorjum  O kręgu 
Szkolnego.

Po upływie 3 la t niepodjęte tego rodzaju 
w kłady władze szkolne przekazują na Tow arzy­
stwo Popierania B udow y Publicznych Szkół 
Powszechnych.

§ 25.

N a  w ypadek  śmierci ucznia oszczędności 
przez niego złożone zwraca S. K. O . rodzicom  
względnie uprawnionym  spadkobiercom .

§ 26.

Fundusz S. K. O . pow staje:
a) z należności, potrąconych przy wypła* 

caniu całkow it ego stanu oszczędności 
(§ 22) oraz przy  w ydaw aniu duplikatu  
szkolnej książeczki oszczędnościowej 
wrzamian zagubionej (§ 21);

b) z ewent. kw oty, uzyskanej w końcu ro* 
ku obrachunkow ego z różnicy m iędzy 
kw otą odsetek , przyznanych S. K. O . 
przez insty tucję oszczędnościową, od 
ogólnej sum y w kładów , a sum ą odse* 
tek, należnych i dopisanych przez S.K.
O. do poszczególnych szkolnych ksią* 
żeczek oszczędnościow ych;

c) z n iepcdjętych  w kładów  (§ 23).
N a Fundusz S. K. O . m ożna zaliczyć także 

kw oty ze zbiórek, ofiar i t. p.

§ 27.

Fundusz S. K. O . może być użyty zgodnie 
ze wskazaniami W alnego  Zgrom adzenia na: 
wycieczki krajoznawcze1, zapomogi dla nieza* 
m ożnych uczniów, pom cce naukowe, w ydatk i 
kancelaryjne S .K .O . i t. p .

§ 28.

W szelkie dow ody rachunkow e Zarząd 
S. K. O . przechowuje przez przeciąg 3-ch lat k a ­
lendarzowych.

§ 29.

D yrek to r szkoły ustala  instytucję oszczę­
dnościową, o którą S. K. O . zostaje oparta

Szkolna Kasa Oszczędności rozpoczyna 
swoją działalność po wypełnieniu § 19 i podp i­
saniu niniejszego statu tu  przez. D yrek to ra  szko­
ły  i co najmniej trzech uczniów,

O założeniu S. K. O . D y rek to r szkoły za­
wiadamia w ładze szkolne i instytucję oszczędno­
ściową, o k tó rą  S. K. O . została oparta.

15.

M I N I S T E R S T W O  

W yznań Religijnych i O św iecenia Publicznego  

OKÓLNIK NR. 27.

z dn ia  6 m arca 1935 r. (B P . 3927/35)

o wydawaniu kart porady nauczycielom

W  zw iązku z przepisem  § 4 ust. (2) rozpo* 
rządzenia R ady  M inistrów  z dnia 28 stycznia
1934 r. o państw owej pomocy lekarskiej (D z. U- 
R. P. N r. 10 poz- 81) oraz w  porozum ieniu z 
M inisterstw em  O pieki Społecznej —  zarządzani 
co następuje: ,

I. K arty  po rady  w ydają:
a) nauczycielom  szkół średnich ogólno­

kształcących, zakładów  kształcenia nau­
czycieli i szkół zawodow ych w szel­
kich typów  i stopni — dyrektorzy 
(kierow nicy) szkół;

b) nauczycielom  publicznych szkół pow ­
szechnych II  i I I I  stopnia — kierow ­
nicy szkół;

c) nauczycielom  publicznych szkół pow ­
szechnych I stopnia — ci kierownicy 
szkól, k tó rzy  są płatnikam i rejonowy* 
mi, w zględnie kierow nicy tych szkół, 
w  których  pełni obowiązki nauczyciel- 
p łatn ik  rejonow y, każdy  w obrębie w ła­
ściwego rejonu płatniczego;

II. Książeczki k a rt po rady  dostarczają i 
ewidencję w ydanych prow adzą K uratorja O k rę­
gów Szkolnych, w  przypadkach, w ym ienionych 
p od  a), zaś Inspek to ra ty  Szkolne w przypad­
kach, w ym ienionych p od  b ) i c).

I I I .  W ym ienione wyżej w ładze szkolne 
udzielą osobom , m ającym  wydaw ać k arty  po ra­
dy  pisem nych pouczeń o przepisach, dotyczą­
cych państw ow ej pom ocy lekarskiej, oraz o spo­
sobie w ypełniania b lankietów  k art porady  z 
tem, że ostatnie w inny być zaopatrzone pieczęcią 
okrągłą szkoły.

W  szczególności osoby te pouczyć nale­
ży, że:

1) pow inny prow adzić spis lekarzy i po ­
łożnych um ów ionych, ze w skazaniem  
adresów  i godzin przyjęć,

2) sa odpow iedzialne za właściwe w y d a­
nie k a rty  porady, m uszą więc każdora­
zowo spraw dzić, czy danej osobie słu-



N r. 3— (101)

ży prawo do korzystan ia z państw ow ej 
pom ocy lekarskiej, w razie zaś w ą tp li­
wości w inny wziąć na pozostającym  u 
nich odcinku pisem ne ośw iadczenie, że 
prawo to danej osobie przysługuje,

3) mają obowiązek dokładnie wypełniać 
wszystkie ru b ryki kart porady, a przy 
w ydaw aniu k art dla niższych funkcjo ­
narjuszów  państw ow ych (w oźnych

i t.p .), zaznaczyć w yraźnie pow yższy 
ich charakter służbow y niezależnie od 
funkcyj przez nich pełnionych,

4) od funkcjonarjuszów , biorących kartę 
porady dla członka rodziny  (żony) n a­
leży brać na pozostającym  odcinku p i­
pisem ne oświadczenie, że dana osoba 
nie podlega ubezpieczeniu na w ypadek  
choroby w Ubezpieczalni Społecznej
i nie m a praw a do korzystan ia z po­
m ocy lekarskiej na k o sz t. Skarbu P ań­
stw a na innej podstaw ie.

D yrek to r B iura Personalnego 

(—) Jan T. Lipka

K U R A T O R  JU M  

Okręgu Szkolnego Brzeskiego.

Dnia  i 8. III. 1935  r.

Nr.  B .P . - 6 2 8 8 / 3 5 .

O kóln ik  M inis ters twa W .R .  i O .P .  w sprawie wyda 

wania kart porad  K u ra to r j um  podaje  do wiadomości  i ści­
słego stosowania,

Naczeln ik  B iura Personalnego

( — )  C . C ic h o w ic z ,

16.

M I N I S T E R S T W O  

W yznań Religijnych i O św iecenia Pub licznego

Dr. i a 15 marca 1935 r. Nr- B P .-5322/35,

Legity macje dla pracownikó w państwowych 
i ich żon.

W  związku z okólnikiem  N r. 26 z dn. 6 
marca r.b. (B P -3237/35) M inisterstw o W yznań  
Religijnych i Oświecenia Publicznego zawia­
damia, że M inisterstw o Kom unikacji okólnikiem  
z dnia 4 marca 1935 r. Nr- H . O . II . 42 b/11 
poleciło wszystkim  D yrekcjom  O kręgow ym

Kolei Państw ow ych nie czynić trudności przy 
korzystaniu  z ulg kolejowych tym  pracow nikom  
państw ow ym , którzy będą okazywać legitymacje 
dotychczasow ego wzoru w okresie przejścio­
wym , najpóźniej jednak  do dnia 30 kw ietnia 
1935 r. Po tym  term inie ulgi będą stosow ane 
wyłącznie na podstaw ie nowych legitym acyj.

Powyższe zarządzenie w ydane jest z uw agi 
na to, że zaopatrzenie w szystk ich  funkcjona rju ­
szów państw ow ych w legitym acje nowego typu 
może nie być w całości dokonane przed dniem
1 kw ietnia 1935 r.

jednocześnie M inisterstw o nadm ienia, że 
d ruk i do prow adzenia ewidencji w edług wzorów 
N r. 1 i 2, załączonych do okóln ika N r- 26 z dn. 
6 m arca 1935 r. (BP-3237/35) m ożna zamawiać 
bezpośrednio w D rukarn i Państw ow ej w W ar* 
szawie, k tóra te druki w ykonuje i posiada na 
okładzie.

D y rek to r Biu ra Personalnego 

( - )  Jan T. Lipka

K U R A T O R J U M

Okręgu  Szkolnego  B rzeskiego.

D n ia  23 marca 1 9 3 4  r.

N r .  B . P . - 7 3 8 6 / 3 5 ,

K u ra to r ju m  p oda j e p o w y żs zy  o kó ln ik  do wiadom ości  

zainteresowanych.

Naczeln ik  Biura Personalnego

(-— J C . C ięh ow ięz .

17.

K U R A T O R  

Okręgu Szkolnego B rzeskiego

D nia 8 lutego 1935 r. N r. 0*5213/35.

W ydawnictwo Rady Naukowej W ychowania 
Fizycznego, p. t. „Miernik  sprawności fizycznej 

dla młodzieży szkolnej" — zalecenie.

W  najbliższych dniach ukaże się w ydaw ni­
ctwo R ady  N aukow ej W ychow ania Fizycznego 
p. t. „M iernik  sprawności fizycznej dla m łodzie­
ży szkolnej" - W arszaw a, 1935.

W ydaw nictw o  to  przeznaczone jest do 
użytku  nauczycieli i nauczycielek ćwiczeń ciele-



snych i pow inno b y ć w ykorzystane w p ra cy 
szkolnej dla oceny postępu  w  wychowaniu fi­
zycznem m łodzieży szkolnej i dla oceny jej 
sprawności ruchow ej. Publikacja  R ady N au k o ­
wej W ychow ania Fizycznego jest praktycznym  
skrótem  w yników  pracy  R ady  nad zagadnie­
niem znalezienia i określenia m iary w w ycho­
w aniu fizycznem  młodzieży szkolnej, pracy, 
oparte jn a pom iarach i próbach sprawności fi­
zycznej, przeprowadzonych 7. polecenia M in i­
sterstw a W . R. i O . P. w latach ostatnich na 
terenie całej Rzeczypospolitej. W ydaw nictw o 
„M iernik sp rawności fizycznej dla m łodzieży 
s7Vnlnei“ zawiera tekst i szczegółowe tabele 
obliczeniowe dla dziew cząt i chłopców.

Pismem Pana M in istra  W . R. i O . P. z 
dn- 22 lutego 1935 r- omawiane wydaw nictw o 
zalecone zostało do u ży tku  służbowego.

K u ra to r O k resu  Szkolnego 
(—) R. Petrykowski

18.

K U R A T O R  

Okręgu Szko lnego Brzeskiego  

D n ia  22.I I I .1935 r. N O  7814/35 

Przerzucanie opłat za przesyłki listowe na adresata.

R ozporządzenie M inistrów  Poczt i T ele­
grafów, S karbu i Spraw  W ew nętrznych z dnia 
22V II.1933 r. o  przesyłkach listow ych urzędo­
wych (D z. U . R . P. Nr- 59 poz. 448^ w § 7 ze­
zwala na przerzucenie na  adresata op łaty  pocz to ­
wej jeśli w ysłanie listu  lub kartki leży wyłącznie 
w jego interesie.

Zwracając uw agę na powyższy przepis, po­
lecam stosować go we wszystkich tych w y p ad ­
kach, w których  w ysłanie przesyłki leży w yłącz­
nie w interesie adresata  i nastąpiło na jego żą­
danie, a nie jest w ynikiem  normalnej działalności 
Inspektora (D yrekcji, kierownictwa szkody), 
wynikającej z norm ow ania obowiązku szkol­
nego.

K ura to r O kręgu Szkolnego 
(—) R. Petrykowski

19. 

K U R A T O R  

Okręgu Szkolnego Brzeskiego

D nia 10.111 1935 r. N  0*5169/35.
Zjazd Kół Krajoznawczych Miodzieży Szkolnej 

we Lwowie w 1935 r.

M inisterstw o W . R. i O . P. udzieliło Komis 
sji Kół Krajoznawczych M łodzieży Szkolnej

Polskiego T ow arzystw a Krajoznawczego i Kołu 
O piekunów  K ół Krajoznaw czych M łodzieży 
Szkolnej we L wowie zezwolenia na zerganizowa* 
nie zjazdu i w ystaw y prac Kół Krajoznaw czych 
M łodzieży Szkolnej we Lwowie w dniach o d 
1 6  d o  1 9  c z e r w c a  1 9 3 5  r.

Z jazd  i w ystaw a m ają zobrazować dorobek 
m łodzieży szkolnej w  dziedzinie krajoznaw stw a, 
udział m łodzieży w zjeździe ma być m anifesta* 
cją jej zamiłowań do poznania kraju , jego przy* 
rod!v i ku ltury .

Szczegółowy program  Z jazdu  oraz imstruk* 
cje i wskazów ki, dotyczące przyjęcia i pobytu  
m łodzieży we Lwowie r ra z  organizacji w y c i e *  

czek w okolice Lwowa i dalsze roześle do kie* 
rów ników  i opiekunów  szkolnych Kół K rajo­
znawczych K oło O piekunów  Kół K rajoznaw ­
czych M łodzieży szkolnej we Lwowie (ul. Ły ­
czakowska 5, p a r te r ) , do którego należy też 
zwracać się o wszelkie inform acje w sprawie 
zjazdu.

P o d ając powyższe do w ia d o m o ś c i , polecam 
P .P . Inspektorom  Szkolnym  oraz D yrekcjom  
(Kierownictwom ') Szkół zachęcić m łodzież, na* 
leżąca do szkolnych kół krajoznawczych, do 
wzięcia udziału w Zjeździe we Lwowie.

K urato r O kręgu  Szkolnego 
(—) R. Petrykowski

20.

K U R A T O R J U M  

Okręgu Szkolnego B rzeskiego

dnia 8 lutego 1935 r. N r. 0*3565/35

Odczyt p. t. „Polska wyprawa polarna 
na Spitsbergen44.

K uratorjum  zwraca uwagę na organizow a­
ny przez K om itet Organizacyjnly Polskiej W y p rą  
wy Polarnej na Spitsbergen odczyt p. t. „Polska 
W7ypraw a Polarna na Spitsbergen" . —  T reść 
odczytu, k tó ry  będzie ilustrow any ok. 100 prze­
zroczami obejm uje następujące punk ty :

1) Położenie geograficzne Spitsbergen, h is­
torja odkrycia i zbadania; 2) D otychczasow e 
prace odkryw cze w Ziem i T orella; 3) Zadania, 
przebieg prac i rezultaty  Bełskiej W y p raw y  w 
r. 1934.

Z  uwagi na znaczenie wychowawcze im pre­
zy. obrazującej pionierskie w ysiłk i polskich b a ­
daczów naukow ych, zachęcą D yrekcje i K ie­
row nictw a Szkół młoc"; leż szkolną do ko rzy ­
stania z powyższego odczytu.

Naczlelnik W ydzia łu  
(—) J. Wilk



R u c h  s ł u ż b o w y .
w  K U R A T O R J U M  O. S. B.

M i n i s t e r  W .  R. i O. P .  dekretem z  dnia 19 

lutego n ; 3 5  r. N r .  B P . - 3 4 2 8 / 3 5  m ian o w a ł  p .  Stanisława  

Petrajtisa, podreferendarza w  K u ra to r ju m  O. S. Brzeskiego, 

referendarzem w  temże K u ra to r ju m  z  dniem 1 marca 

1935  r.
w  SZKOLNICTWIE.

A w a n s e  :
Minister W . R. i O. P .  dekretem z  dnia 1 marca 

1 9 3 5  r. Nr.  B P - 9 6 6 / 3 5  p rz y z n a ł  p. R o m a n o w i  R u b in o w -  

skiemu, k ie row nikow i 7 -k l . pub l .  szk. p o w s z .  N r .  1 w 

Ostrowi Mazowieckiej , z dniem 1 marca 19 3 5  r. uposażenie 

zasadnicze według grupy  V I  ( s z ó s t e j ) .

M i a n o w a n i a  :

K u r a t o r  O.  S.  B r z e s k i e g o  dekretem z dnia

18 lutego 1935 r. N r .  B . P . 1 6 7 9 / 3 5  m ianow ał  p .  B olesła­

wa G olińskiego, k o n t ra k to w e g o  nauczyciela G im n a z ju m  

Państw , im. R . T r a g u t t a  w  Brześciu n.B.,  na s tanow isko  

nauczyciela G im n a z ju m  P a ń s tw ,  im . Kr.  Z y g m u n ta  A u g u ­

sta w Bia łym stoku, z dniem 1 marca 1935  r.

P r z e n i e s i e n i a :

M i n i s t e r  W .  R . i O. P .  dekretem z  dnia 9 lu t e ­

go 1935 r. N r .  B . P . - 3 0 2 7 / 3 5  przeniósł  z u rzędu dla d o ­

bra szkoły p. K onstantego K ropiew nickieflo , nauczyciela p.s .p .  

w  W orokom lu ,  p o w .  koszyrskiego, do 2 -k l .  p.s .p .  w  Be- 

reźcu, pow .  rudeckiego, z  dn. 1 marca 1935  r.

K u r a t o r  C.  S.  B r z e s k i e g o  przeniósł  na 

własną prośbę:

p. Józefa K rzyszkoW skieg o, z  p . s . p .  w  Bakunacb, 

obw. pruźańskiego, do 3 -ki.  p.s .p .  w  Zalesiu, obw .  o s t r o ­

łęckiego, z dn.  1 6 . I I . 3 5 r - (dekre t  z  dn. 7 . I I . 35 r. N r .

B .P . - 3 2 6 4 / 3 5 ;

p. Jadwigę S zu lco w ą  z  7 -k l . p.s .p .  w  Białymstoku, 

do 7-kl .  p.s.p .  w  Ł o m ż y ,  z  dn. 1.I I I .35 r. (dekre t z  dn.

2 .I I I .35 r. N r .  B .P . - 4 8 2 7 / 3 5 )  ;

p. Karolinę C zaplińską, naucz, p.s .p .  w  E jm inow cach .  

pow. grodzieńskiego, do 1 -kl.  p.s .p .  w  Jaźw in ie .  po w .  

brzeskiego, z dn.  1.I I I ,35 r. (dekre t  z dn. 2 8 . I I . 35 r. 

Nr.  B . P . - 5 2 2 5 / 3 5 )  ;

p. Czesława Sżerszenia, kier. p .s .p .  w  Malczu, pow. 

pruźańskiego, na s tanow isko  nauczyciela do 7-kl .  p  s.p. w 

Zambrowie, pow . łomżyńskiego,  z  dn. 1.I I I . 1935  r. (d e ­
kret  z dn. 22 .I I .35  N r .  B . P . - 4 6 9 8 / 3 5 )  ;

K o mu n i k a t y .

Szkolny dom wycieczkowy  w Jurgowie.

Podaje się do wiadomości, iż z d niem  1 s ty ­
cznia 1935 r. oddany został do  uży tku  S z k o l ­
n y  D o m  W y c i e c z k o w y  w. Jurgow ie, 
na Spiszu, w pow. now otarskim .

p. S iefanję O strow ską  z  6 -kL  p.s .p .  w  P ło tn icy ,  o b w . 

skiego , z  dn. i i l y .  1935 r. (dekre t  z  dn. 4 . I I I . 35 r. 

N r .  B .P . - 5 5 6 6 / 3 5 )  ;
K u r a t o r  O.  S.  L u b e l s k i e g o  dekretem z 

dnia  4 stycznia  19 3 5  r. N r .  B .P . - 8 2 /3 5  p rzen iós ł  na  w ła ­

sną prośbę p. Kazim ierę C a zdow ą, naucz,  p .s .p .  w  C h o m -  

sku, p o w .  drohickiego, do 7-kl .  p.s.p . w C hrzanow ie ,  p o w .  

janowskiego,  z  dniem  15 stycznia 1935  r.

K u r a t o r  O.  S.  L w o w s k i e g o  dekretem z 

dn ia  28  stycznia 1935  r. N r .  B . P . - 7 7 7 5 4 / 3 4  przeniósł  na 

własną prośbę p .  W ładysław ę S zczep ko w sk ą , naucz, p .s .p .  

w  Różanie ,  p o w .  kosowskiego, do 3 -k l . p.s .p .  w  P od l ip -  

cach, p o w .  złoczowskiego, z  dniem 16 lutego 1935  r.

K u r a t o r  O.  S.  W i l e ń s k i e g o  dekretem z  dn .

2 5 . I I .3 5  r. N r .  B . P . - 3 0 4 7 / 3 5  przeniósł  na własną prośby 

p .  Jana C ichon ia , naucz, p.s.p .  w  P rz y b o ro w ie ,  po w . 

szczuczyńskiego, do 1 -kl. p.s .p . w Ejminowc?.ch . po w . g r o ­

dzieńskiego,  z  dniem 1 marca 1935  r.

P r z e n i e s i e n i a  w  s t a n  s p o c z y n k u :

K u r a t o r  O.  S.  B r z e s k i e g o  przen iósł  w  stan 

s p o c z y n k u :

p. A leksego Kalichiew icza, naucz. G im n a z ju m  P aństw ,  

im . Kr.  Z y g m u n ta  A ugus ta  w  Bia łym stoku, z  dn. 2 8 . II. 

193 5  r. (dekre t  z  dn. 31.1 .35  r. N r .  B .P . - 2 1 2 4 / 3 5 ) .

p. G rzegorza H ó łó w kę, naucz, p.s .p. w  W y s zo n k ach  

Kościelnych, ob w .  białostockiego, z dn. 28 lu tego 19 3 5  r. 

(dekret z dn .  1 2 . I I . 35 r. N r .  B .P . - 3 3 4 1 / 3 5 ) .

p. J u lję  Feretow ą, naucz, p.s .p. w  Świni,  o b w .  ostfo-  

lęckiego, z dniem 31 marca 1935 roku  (dekre t  z  dn ia  5 

marca 1935  r. N r .  B .P .  5 4 5 9 / 3 5 ) .

Z w o l n i e n i a  ;

K u r a t o r  O.  S.  B r z e s k i e g o  dekretem z dnia 

22 stycznia 193 5  r. N r .  B .P . - 1 2 8 6 / 3 5  zw o ln i ł  ze s tanu  

pozas łużbow ego  p. Bronisław ę W aclaw ow icżów nę, naucz, 

pss.p. w  W aratycktt ,  pow .*  drohickiego, z  dn . 31 stycznia 

1935 r.
Z m a r l i :

ś. p. Helena K isieln icka, nauczycielka p.s .p .  w  Seroczy- 

nie, o b w  ostrołęckiego, zm arła  w  dniu  16 stycznia  1935  
roku.

ś. p. M arja Ju rk ów n c, nauczycielka p. s. p. w  R a ­

dostowie, ob w .  kobryńskiego, zm arła  w  dniu  15 lutego 

1 9 3 5  roku .

Jurgów; posiada kom unikację szosą z N ow e­
go T a rgu (23 km ), drogą polną z Poronina 
przez Bukow inę (15 km ), drogą pclną z K li­
m ówki przy  szosie Zakopane*M orskie O ko przez 
Brzegi (8 km .)- Leży na szlaku turystycznym : 
Łysa Polana*Pieniny (10 km. z Łfysej Polany 
szosą p rzez te ry to rjum  czeskie, 30 km. do P ie­



n in ) .
Dom  wycieczkowy stoi na w zgórzu nad rze* 

ką Białka i dom inuje nad okolicą. Posiada 5 du* 
żych pok ojów sypialnych, pokoje dla w ycho­
wawców, obszerną świetlicę,, infirm erję , pokoje 
dla służby, kuchnię i pom ieszczenia gospodarz 
cze (instalacje w to k u ). D om  jesii zagicspodaro* 
wany, posiada 60 łóżek z materacami i k o cami, 
um eblowanie, naczynia kuchenne i stołowe.

O piekę nad  dom em sprawuje K uratcrjum  
O kręgu Szkolnego Krakowskiego, które dy sp o ­
nuje przydziałem  dom u i pomieszczeń na kursy
i kolonje. A dm inistrację dom u ina miejscu pror- 
wadzi kierowniczka publiczne j szkoły powszech­
nej w Jurgtowie, poczta w miejscu.

W  dom u wycieczkowym  mieści się s t a ł e  
s z k o l n e  s c h r o n i s k o  w y c i e c z k o w e .  
Zgłoszenia w iększych wycieczek należy przesy­
łać pod adresem  kierow nictw a szkoły.

O płaty  za nocleg: dla m łodzieży szkolnej i 
nauczycieli po 50 gr. (bez pościeli), turyści 
po 1 zl.

Programy nauczania dla nauczycieli szkół 
powszechny ch i średnich .

D yrekcja Państw ow ego W ydaw nictw a 
Książek Szkolnych, pragnąc uprzystępnić szero­
kim rzeszom nauczycielstw a n a b y c i e  program ów  
nauczania w szkołach powszechnych i średnich, 
ustaliła ulgową cenę jednego egzemplarza p ro ­
gramu na kw otę 3 zł- 20 gr. splacalną w  czterech 
równych ratach m iesięcznych po 80 groszy, bez 
doliczania kosztów  przesyłki-

Ulgi te m ogą być stosowane tylko w wy* 
padkach zamówień zbiorowych, zgłaszanych do 
Dyrekcji Państw . W y d aw n . Książek Szkolnych 
przez Inspektorów  Szkolnych względnie D y rek; 
cje szkół średnich z zobowiązaniem term inow e­
go potrącania rat z uposażenia miesięcznego i 
odprowadzania zebranej gotów ki na rachunek 
P. W . K. S., kierow anych bezpośrednio do Cen* 
trali Państwowego W ydaw nictw a K siążek ’ 
Szkolnych —  W arszaw a, ul. C hocim ska 4, 
konto  P. K. O . Nr- 141-751.

Kuratorjum  zachęca do korzystania z przy* 
stępnej propozycji P. W . K. S. i ustala term in 
nadsyłania ewentualnych zgłoszeń do Inspekto* 
ratów Szkolnych (D yrekcy j szkół średnich") 
w raz z deklaracjami d o tyczącemi potrąceń ra t 
należytości za książki program owe na dzień 10 
maja 1935 roku,

Zbiorowe wydanie pism Bolesława Prusa.

K uratorium  zwraca uwagę D yrekcyj i Na* 
uczjycieli szkół wszelkich typów, że księgarnia 
G ebethnera i W olffa  w W arszaw ie ogłosiła sub* 
skrypcję na zbiorowe w ydanie Pism  Bolesława 
Prusa, k tóre w 26 tom ach obe jmie całą twórczość 
wielkiego pisarza.

W y d an ie  to, pozostające pod pro leklora.ent 
Polskiej A kadem ji L iteratury, opracowane kry* 
tycznie przez prof. d*ra I. C hrzanow skiego oraz 
prof. d r a  Z. Szweykowskiego będzie zawierało 
nietylko u tw ory  już drukow ane, ale i (rzeczy, p o ­
zostające dotychczas w rękopisie.

W  okresie subskrypcji t.j. do dnia 5 m arca 
1935 r. cena kom pletu dzieł (26 tom ów ) w‘yno* 
siła :1) przy wpłacie jednorazow ej zgóry zł- 88— ,
2) pirzy spłacie ratam i —  zł. 98.- - (I  i I I  rata 
po, zł. 10.— , dalsze po  zł. 6.— ) .  T cm y  ukazy* 
wać się będą około 15 każdego m iesiąca w ilości 
4 tom ów kw artalnie.

W obec tego, że daw ne w ydania pism  P rusa 
są wyczerpane i co więcej nieraz zniekształcone 
przez ctnzurę rosyjską, pojawienie się nowego, 
krytycznego w ydania w ypełnia lukę, odczuw aną 
przez ogół społeczeństw a, K ura torjum  zaleca 
zatem poparcie subskrypcji.

F irm a G ebethner i W o lff w W arszaw ie, ul. 
Z goda 12, zawiadam ia, że m imo zam knięcia sub­
skrypcji Pism  Bolesława Prusa w  dn iu  5 marca 
b. r., zamówienia P .T . D yrekcyj i N auczyciel­
stw a 2 p o w o ł a n i e m  s i ę  n a  p o w y ż ­
s z y  K o m u n i k a t  załatwiane będą po ce­
nach subskrypcyjnych  clo dnia 15 kw ietnia
1935 r,

Ewentualne w płaty  należy kierow ać na P.K .
O. nr. 16.665.

Zmiana nazwy szkoły.

K uratorjum  kom unikuje, iż P ryw atnej M ęs­
kiej Szkole R zemieślniczej im. W . W ysockiego 
w B iałym stoku zmieniło nazwę na „Pryw atną 
M ęską Szkołę Rzem ieślniczą z żydow skim  języ­
kiem  nauczania w  B iałym stoku".

Zezwolenie na prowadzenie szkoły.

K uratorjum  udzieliło Zarządow i M iejsk ie­
m u w Łunińcu odw ołalnego zezwolenia na o t­
w arcie i prow adzenie w  Łunińcu szkoły pod 
nazwą: Publiczna Szkoła D okształcająca Zawfc­
dow a w  Łunińcu.

Statystyka pasiek.

Celem  ujęcia pracy nad  podn iesieniem 
pszczelnictwa w planow ą .cję, Poleska Izba



Rolnicza w Brześciu n.Bugiem  przystępuje do 
zebrania statystycznych danych o stanie pasiek, 
położonych na terenie W ojew ództw a Polesi 
kiego.

W  związku z tem  K ura torjum  zezwala D y ­
rekcjom i K ierownictwom Szkół O kręgu  Szkol­
nego Brzeskiego na udzielenie Poleskiej Izbie 
Rolniczej danych, dotyczących pasiek szkol­
nych 

„Encyklopedja Wojskowa“

Celem „Encyklopedji W ojskow ej" w yda­
wanej przez T ow arzystw o W ied zy  W ojskow ej, 
oraz In sty tu t N aukow o*W ydaw niczy jest jak n aj­

szersze propagow anie w iedzy w ojskowej i prze­
nikanie jej przez w-szelkie kom órki związane 
bliżej lub dalej z wojskiem-

Propagowanie w iedzy w ojskow ej, w  formie 
właśnie tak  przystępnej jak  to  czyni „Encyklo­
pedja W o jsk o w a" czyni zadość tendencji w y­
chowania wojskow ego i przygotow ania woj­
skow ego jaknajszerszych m as społeczeństwa na 
w ypadek  wojny, k tórą to tendencję władze 
w ojskow e starają się przeprow adzić zarówno 
drogą organizacji p. w., jak i szerzenia od po­
wiedniej literatury.

W ydaw nictw o obejmie 80 zeszytów (do* 
tychczas wyszło 30 zesz.) w  cenie 6 zł. za 1 ze­
szyt.



C Z Ę Ś Ć  N I E U R Z Ę D O W A
P o ś w i e c o n a  p r a c y  n a u c z y c i e l s t w a  w  s z k o l e  i p o z a  s z k o ł ą .

G U S T A W  M O R C I N E K .

Poplątane ścieżki
Bardzo krętą ścieżyną w ypada nieraz trafić 

do serca dziecka.
Pan nau czyciel stanie na katedrze i raduje 

się poniewoli, widząc przed sobą k i lka rzędów 
płowych, czarnych r burych czupryn, a z pod 
czupryn m ądre, chytre lub zgoła b ezm yślne oczy, 
utkwione w pana nauczyciela. Czym  to w raże­
nie, że oczy te p a trzą w słowa pana nauczyciela. 
Oczy są przeróżne. R ównież ciemne, szare, nie­
bieskie lub g łębokie, płytkie, bezwyrazowe, 
uśmiechnięte albo też poważne i skupione.

— Przez o-czy patrzy dusza ludzka! — mówi 
jakieś m ądre zdanie.

Niechże teraz pan nauczyciel zgaduje, jak 
dusza patrzy przez tyle różnorodnych oczu. 
W szystk ie m isterne i kunsztow ne teorje peda­
go giczne i psychologiczne zawodzą nieraz na 
całej linji. Uo innego bowiem  tłumaczy psycho­
log w swej m ądrej i napuszonej książce, co in ­
n ego twierdzi niemniej m ądry  teoretyk-pedagog, 
a co innego mówią oczy dziecka- Zwłaszcza; 
gdy  ma się ich takie m nóstw o w klasie, bo aż 
sześćdziesiąt par.

— Zgaduj zgadula, gdzie jest moja złota 
kulał...

K siążkowa m ądrość po tyka się boleśnie na 
nich, rutyna zawodowego p rak tyka  pedagoga 
rów nież zawodzi. N ie sposób trafić na (tę właści­
wą drożynę, co wiedzie do jąd ra serca małego 
człowieka. W te d y  p rzypadek  idzie z pomocą. 
Lecz zanim trafi się na ów  przypadek, w szystkie 
ścieżki doreszty poplątają się rzetelnie, i w tedy 
już nieraz zapóźno w yzyskiw ać przypadek.

M ały  człowieczek, dzikus nieokrzesany, 
barbarzyńca przem iły już daw no przechytrzył i 
zrozumiał, że pan nauczyciel bezradny staje 
przed jego zagadką i st ąd  wielka radość w ta ­
kiem drobnem  sercu. R adość to  podśw iadom a, 
lecz mocna.

— Słuchajcie dzieci! — zaczyna z nam asz­
cieniem pan nauczyciel przejęty rolą dobrego na. 
uczyciela. I zaczyna długo i m ądrze tłumaczyć, 
co należy czynić, by odegnać zło, skradające się 
do serca małego człowieka. Bezwiednie w idzi się 
w tedy  rzekomym Plutarchom , który  ongiś m ąd ­
rze dowodził, że dusza dziecka podobn a do

w osku m iękkiego, a k tó rą  m ożna k sz tałtować 
dowolnie w edług swego światłego upodobania.

Sześćdziesiąt par oczu patrzy  w  słowa pana 
nauczyciela i sześćdziesiąt drobnych serc roz­
w iera się na p|::z!yjęcie jego słodkiej m ądrości 
jak sześćdziesiąt w onnych kielichów lilij na rosę 
poraną. T ak  się w ydaje panu  nauczycielowi.

— N ie czyńcie tego a tego, a czyńcie to  a 
to!... — prawi pan  nauczyciel i wciąż raduje się 
rzetelnie, bo przekonany za Plutarchem , że " d u ­
sza człowieka to naczynie, które nie trzeba na­
pełniać, lecz ognisko, k tóre trzeba rozpalić". 
Pan nauczyciel ma więc wrażenie, że rozpala 
ognisko wielkie i jasne.

Po pew nym  jednak  czasie przekonyw a się, 
że tam to przez niego rozpalone ognisko wcale 
się nie rozpaliło, lecz haniebnie zadym iło. C h łop­
cy przewracali oczami na dow ód, że tak bardzo 
trafia im do chropow atych serc słodycz m ad­
rości pana nauczyciela, w zdychali chytrze, pic  
ciągali przez nos szczodrze, a po kudłatej gło 
wie już latały  przeróżne zam ysły, sprzeczne 
z tem, co pan nauczyciel każe.

—  Słuchajcie chłopcy!... —  zaczyna pan nau­
czyciel na innej godzinę. — N ie męczcie nigdy 
zwierząt!... N ie ciskajcie kam ieniam i za kotem , 
nie strzelajcie z procy za wiewiórką, nie w ybie­
rajcie p isk ląt z gniazda, nie czyńcie tego a tego. 
Czyńcie zaś to a to!...

Z  g ęstwy głów w ysterkują palce.
— Cóż powiesz U rbach?
U rbach  w szystko wie, bo będzie kiedyś ra­

binem.
—  Proszę!... T ak i człowiek, co męczy zwie­

rzęty, to m a niską kulturę!...
— Proszę!... — w yryw a się M acura, co zno 

wu zamierza zostać pastorem . — T ak i człowiek, 
co niema serca dla zwierząt, to podobny  jest do 
zbója!

— Proszę, a ja cło  widziałem  — woła inny
— ja oto widziałem, jak  parobek tak  bardzo bił 
kicnie... A le tak  okropnie!...

— Proszę... a oto raz chłopcy rzucali kam ie­
niami na żaby!...

—  Proszę, a oito R aszka strzelał ras do 
w róbli z flobertul...



R aszka, syn lekarza, siedział w lawie i 
ogromnie się rumieni. W szyscy  chłopcy p a trzą 
w tej chwili na niego, ho nareszcie znalazł się 
m iędzy nimi winowajca, co ma niską k u lturę i 
k tó ry  jest podobny do zbója, jak  lo określili 
U rbach z M acurą. Tym czasem , w Raszce nic p o ­
dobnego do zbója i d a  braku  ku ltu ry . K ażdy 
przecież wie, że jeżeli teraz znajdzie w róbla zde­
chłego, to płacze. N apraw dę płacze!... Potem  
zanosi go do k ąta w ogrodzie i grzebie.

— Żeby gc kocur nie zjadł... — mówi k a ­
mratom.

— N o lo niech zje!... —  pow iadają kamraci.
Raszka czyta książkę o h indusach.
— T ak, ale bo w y wiecie, że w tym  wróblu 

może być jakaś dusza ludzka, k tó ra m usi wędro 
wać przez zwierzęta, dopóki nie wejdzie w no? 
wego jakiegoś człowieka, co się może i za sto lat 
urodzić!

— H ale, hale i... — pow ątpiew ają chłopcy.
— ... a g dyby  kocur zjadł takiego wróbla z

wędrującą duszą, toby tam ten człowiek był p o ­
tem bez duszy, ni?...

— H ale, głupi!... Przecież duszy  nie m ożna 
zjeść!... —  wrzeszczy H ajek, k tó ry  w  takie rze* 
czy nie wierzy. — A  czemu beczysz n ad  takim  
zdechłym w róblem ?

— Bo mi go jest żal!... —  pow iada R aszka
i pociąga przez nos.

G d y m u teraz ktoś wyrzucił, że' strzelał doi 
wróbli z flobertu, a w szyscy chłopcy jęli na nie­
go patrzeć , jako na ,człowieka o niskiej kulturze 
r podobnego do zbója, R aszka zarum ienił się po 
uszy i w stał:

— Przepraszam  bardzo, ale w tedy byłem  
głupszy!...

Rzekł mocno i usiadł. A  w szyscy chłopcy 
dowiedzieli się jeszcze, że ziwierzęta męczy i za­
bija niepotrzebnie taki człowiek, co posiada nie 
tylko małą kulturę, co jest nietfylkci podobny  do 
zbója, lecz co jest także głupi. A  głupim  nikt; nie 
chciałby być. T o jest bardzo nieprzyjem nie, gdy 
drudzy mówią o kimś, że jes,t g łupi.

— Proszę!... — w ydziera się teraz N alew aj­
ka. — A  g d y  ja kogo zobaczę, że bije kam ienia­
mi do wiewiórki lub do kota, to pójdę i zbiję 
go, co wlezie.

— A  gdy  on będzie silniejszy od ciebie? — 
wołają chłopcy.

— To go nie zbiję!... A le m u pow iem  takie 
słowo, że będzie mial dos'yć! Powiem mu, że jest 
głupi jak stare sadło!

Stanęło na tem, że chłopcy święcie p rzyrze­
kii, iż nigdy nie będą męczyli zwierząt. A ni k o ­
ta, ani wróbla, ani w iew iórki, ani nic. Ż aby  
także nie. A  ponieważ są najstarsi w szkole, 
więc będą pilnowali, b y  ci młodsi także tego nie

czynili. Bo ci, to napraw dę czynią to tylko z 
głupoty, jak powiedział Raszka.

Kaszka zaś w yrw ał się z projektem , żeby 
założyć Koło Przyjaciół Zw ierząt.

— H ale!... — zaprotestował Basista. — A  
jeszcze cic ?... Człowiek już płaci do elopepe, p ła­
ci na budow ę szkól, płaci do kasy  gm innej w 
klasie, a (tu j e szc ze na jakieś zwierzęta płacić!... 
C zy myślisz, że człowiek pieniądze po d ro d ze 
zbiera?... R aszka niech płaci. Jego ojciec m a sa ­
m ochód i jest lekarzem , ale skąd  ja wezmę, k ie­
dy  mój ojciec jest bezrobotny, co? Pójdę do ży­
da ukraść?...

p ro jek t Raszki upadł. C hłopcy  zaś przychy­
lili się doi wywodów  Basisty. Powiedzieli nawet, 
ze na pierw szego maja będzie na rynku  przem a­
wiał z takiej trybuny, z której dotychczas p rze­
m awiał łysy  i g ruby K ozubek, a co ma u siebie 
na strychu czerwoną chorągiew.

Pan nauczyciel jednak powiedział, że nie 
chodzi tu taj o płacenie, lecz o sam|o zobow iąza­
nie się, że n ik t nie będzie już zw ierząt męczył  
lub niepot rzebnie zabijał.

— Proszę, a słusznie!... — poparł znow u p a ­
na nauczyciela Urbach- — Bo jakby  to  było ta ­
Id em u  chłopcu, gdyby  tak jego bito kam ienia­
mi na drzewie, jak  to czynią n iektórzy z w ie­
w iórką?

C hłopcy więc zobowiązali się n igdy  lego nie 
czynić.

K am iński wyraził jeszcze życzenie, by  k aż­
dy  z nich miał laki znaczek w klapie su rdu ta , 
żeby wszyscy wiedzieli o tem. Lecz, poniew aż ta­
kich znaczków niema, więc i ten p ro jek t upadł.

M ijały  dni i tygodnie.
Pewnego dnia rozleciała się po szkole okroi­

pna wieść. O to  ci sami chłopcy, co najbardziej 
przem awiali za ochroną zwierząt, tę oto w iew iór­
kę zabili!... W ałęsali się gdzieś koło cm entarza, 
gdzie są duże drzewa. Zobaczyli w iew iórkę i 
tak długo jęli za nią gonić, i kam ieniam i ciskać,
i z procy strzelać, że wiewiórka, okrw aw iona i 
z przelrąconym  ogonem, spadła pod  drzewo. 
Pod drzewem jeszcze dyszała, a g d y  ją  ten n a j­
w iększy zbój chciał wziąć do  ręki, to piszczała 
jak małe dziecko. Potem  zdechła. A  tak a  była 
ładna, gd y  biegała po drzewach.

Raszce kręciły się łzy w niebieskich oczach. 
N aw et pow iedział: „pierony jedne!...“ — cho­
ciaż nie godzi się tak  mówić, boć to  grzech. M a ­
cura zaś, co chce zostać pastorem , ośw iadczył 
wobec całej klasy', że lamtym zbójom  należy zę­
by  w ytłuc za tę wiewiórkę. U rbach  natom iast 
proponow ał, żeby to donieść policji. W idzia ł bo ­
wiem pew nego razu, jak  pan Kucz, policjant 
skoczowski, zapisał parobka do kary  za to, że 
bił konie kłonicą.

Pan nauczyciel był zm artwiony. N ie  k rzy-



czai, £.ni nie w'ydziwiał, jak  się tego wszyscy 
spodziewali, ty lko przyw ołał w inowajców dc ka­
tedry . A  cisza była taka w klasie, że aż na 
dziwy.

— Czem uś ty  ciskał kam ieniam i za wie­
w iórka? — zapylał nachm urzony.

— Proszę... ja szedłem  a oni mnie spo tka­
li... a praw ili: chodź z nami, m y wiemy, gdzlie 
jest w iew iórka!... W ięc ja  szedłem-., ale tylko 
raz rzuciłem... ale jej nie trafiłem...

— N im a prow da! -w rzasnął głów ny oskar­
ż yciel. — O n  najwięcej rzucał!...

—  A  czemuś ty  rzucał? —  pyta pan nau ­
czy ciel drugiego.

— P r cszę... ja już nie będę!... i w bek. C h ło­
pcy przedrzeźniają, pan nauczyciel m usi uciszać 
klasę.

— A  ty czemuś rzucał? — pyta głównego 
winowa jćy.

M igają chytre oczy, pełga w nich lęk i p ra ­
gnienie, jakby  tu w yjść obronną ręką.

— Proszę, bo  ja chciałem mieć futerko na 
kark... bo mi ojciec powiedział... tóż chciałem 
mieć wiewiórkę... tóż...

— H ale, hale, cygani!... — protestu je obu 
rzony R aszka. —  Ż adne futerko!... O n tak po 
zbójecku to zrobił!...

Jeszczie dw óch pozostało. C i kręcili się, stę­
kali, mełli niezrozum iałe uniewinnienia, pocili 
się przerażeni, bo cała klasa huczała gniewem i 
dom agała się p rzykładnej kary. Stoją w inow aj­
cy przed tablicą n a  oczach w szystkich kam ra­
tów, podobni do tych rzezimieszków, staw ianych 
pod pręgierzem  w w iekach średnich. W yczuw a­
ją  w szyscy zbiorow ą niechęć swoich kam ratów  i 
ich zbiorowe pragnienie, b y  tam tym  skórę sprać, 
co wlezie. Poniew aż jed n ak  w szklcle nie bije się 
uczniów, m im o zapewnień jednego dziennikarza 
w jednem  z w arszaw skich pism  codziennych — 
że się bije, przeto pan nauczyciel m usiał teraz 
szukać tej poplątanej ścieżki, którą należałoby 
trafić do nieokrzesanych serc m łodych barba­
rzyńców.

— W iecie, co uczynię? ;— rzekł w końcu.

O d  R e d a k c j i .
W  poczynaniach naszych w ychow aw czych  zap o m in a ­

m y  często, jak w a ż n y m  czynnik iem  w  życiu szkolnem  jest 

op in ja  klasy Ofaz ja k  p rz e m o ż n y  wywiera w p ły w  na k sz ta ł ­

tow anie  się charakterów. Z a m ia s t  o rgan iz o wać o p in j j ,  

w kraczam y nieraz na pop lą tane  ścieżki ..misternych i k u n ­

sz tow nych  teoryj pedagogicznych i psychologicznych",  na 

których nie możemy się spotkać ze sw ym  w ychow ankiem .

— C c ? co?... — pytają się ciekawie wszy*
: .kich oczy, a w inowajcy truchleją.

— O to  napiszę do P ł o m y k a ,  że w 
Skoczowie są tacy chłopcy, k tórzy  mimo przyrze­
czenia zabili wiewiórkę. N iech w szystkie dzieci 
w Polsce dowiedzią się, jacy chłopcy są w  Sko­
czewie. I każdego po imieniu i nazw isku podam  
do P ł o m y k a .  N iech cała Polska dowie się
o tem!...

— Proszę, to będzre dobrze!... — potw ier­
dził w yrok  najw iększy k rzykacz w klasie, U r ­
bach.— A le napraw dę po im ieniu i nazw isku!... 
Ż eby  w szyscy wiedzieli, że lo nie my, ale oni 
tacy są bez kultury!...

Po nauce pan nauczyciel pozostał w gabine* 
cie, żeby się mozolić nad  zeszytami. Za drzwia* 
mi słychać jakieś szepty, naradzania się, zachęty 
głośne. W k o ń cu  ktoś puka.

— Proszę!...
O tw ierają się drzwi i do gabinetu wchodzą 

gęsiego. Jeden, drugi, trzeci i reszta. G łow y 
spuszczone, nieśmiałe.

—  Czego sobie życzycie, chłopcy?
— Proszę... — jąka się głów ny winowajca.

— Proszę... bo już m y nie będziem y... m y prze ­
praszam y bardzo... nas ta w iew iórka tak  jakoś 
skusiła... my^śmy byli głupi...

— Proszę... — zaczyna drugi. — M y  prze­
praszam y pana nauczyciela... proszę się na nas 
nie gniewać... my oto już teraz dam y rękę, że nie 
będziem y więcej...

—• ...proszę... — jąka się trzeci —  a proszę 
niei pisać o nas... do P ł o m y k a .  Bo coby o 
nas wszyscy m yśleli w Polsce... M y  już nie h ę­
dzienny tacy bez kultury ... ,

Pan nauczyciel zgodził się. Chłopcy^ podali 
kolejno rękę panu nauczycielowi, on zaś p rzy ­
rzekł, że nie zdradzi ich nazw isk w żadnem  pis 
śmie. C hyba, żeby się coś podobnego pow tórzy­
ło. W te d y  napisze, że to by ł ten a ten.

C hłopcy wyszli z gab inetu na złotych k o­
niach, a pan nauczfyciel także był na złotym  k o ­
niu, że m u się udało odszukać tę właściwą ście­
żkę, co prow adzi do serc przem iłych b arba­
rzyńców '.

W  przyjacielskiej  rozm ow ie ,  hez u roczystych p og idanek  

wychow aw czych ,  analizując z  całą klasą zło, nauczyciel 

z  now elk i  M orc inka  d o p ro w a d z a  do zb iorow ej  niechęci, d o 

gniewu całej klasy, k tó ra  wów czas  p rz y jm u je  na siebie o d ­

powiedzialność za  mającą nastąpić naprawę.

Czyż. nie w ar to  nowelkę głęboko przemyśleć, wyciągnąć 

wniosk i  w z w iązk u  z  o rgan izow aniem  pracy w y c h o w a w ­

czej t



Z e s p o ły  u czn io w sk ie
j a k o  c z y n n i k  p o d n o s z e n i a  p o z i o m u  p ra c y .

(Z  dośw iadczeń w G im nazjum  Państw ow em w B ielsku-Podl.)

W  ciągu os ta tn ich  d w ó ch  lat zdoby l iśm y  się na  p o ­

w ażny  wysiłek w dziedzinie  o rgan izow an ia  życia sa m o rz ą ­

dowego. Młodzież,  gdy dano  jej pew ną  swobodę, wniosła  

dużo  in ic ja tyw y, w ypełniła  ram y  sam orządu  ży w ą  treścią. 

N iew ątp liw ie  nie obeszło się bez niedociągnięć, a nawet 

błędów, jednak  m łodzież zdobyła  spraw ność  w  zakresie o r ­

gan izow ania  życia zb iorow ego , sumiennie w y w ią z y w a l i  się 

z  zadań,  na łożonych  p rzez  samorząd,  rzetelnie pracowała. 

N a tom ias t  odrabianie  lekcyj było niezadawalające.  Uczeń, 

k tó ry  w  pracy sam orządow ej  po t ra f i ł  zdobyć się na  d u ż y 

wysiłek, odrabiał lekcje niesumiennie,  był  w yraźn ie  opieszały.  

N a s ta w io n y  by ł  na uczenie się p o d  ką tem  uniknięcia s topn ia  

„ n d " ,  uciekając się naw et  do c h w y tó w  nieuczciwych.

Z d a jąc  sobie sprawę z  p rzy czy n  psychologicznych z j a ­

w iska —  praca d o b ro w o ln a  —  w p ły w  o p in j i  kolegów na 

pracę społeczną —  p rz y m u s  —  postanow iłem  zrobić próbę 

wyjścia z błędnego, napozór ,  koła. C hodz iło  mi o takie z o r ­

gan izow anie  uczenia się, by  m łodzież  p rzyzw ycza i ła  się do 
sumiennego odrabiania  lekcyj.

W  naszym  sam orządz ie  praca o p a r ta  jest na w s p ó łz a ­

w odn ic tw ie  g rup .  G ru p a m i  temi są poszczególne g m iny  k la ­

sowe jako  ogn iw a  sam orządu  uczniowskiego. Z e  względu 

na to, że in ic ja tyw a takiego zo rgan izow an ia  pracy wyszła  

od samej młodzieży,  i że to najlepiej jej odpowiada. ,  czego d o ­

wodem są wynik i ,  pos tanow iłem  dla sh a rm o n izo w an ia  m e­

tod także pracę n a u k o w ą  oprzeć na tych  samych p o d s ta ­

wach. P róby ,  k tóre  pode jm ow ałem , d o k o n y w an e  były na 

lekcjach jednego ty lk o  p rz e d m io tn  nauczania , to  jest his torj i .

N a  począ tku  bieżącego ro k u  szkolnego r o z p o c z ą ­

ł e m  w  k l a s i e  I  i I I - e j  o r g a n i z o w a ć  

z e s p o ł y  p r a c y  n a  n a s t ę p u j ą c y c h  p o d ­
s t a w a c h :

r )  Podziel i łem m łodzież na t r zy  g ru p y  ( w  obu  k l a ­

sach) ; każda  g rupa  obe jm uje  m łodz ież  o  r ó ż ­

nych uzdolnieniach, r ó żn y m  poziom ie  n a u k o w y m ,  
pilności i tempie pracy.

2 )  C z łonkow ie  poszczegó l nych g ru p  pracują  w  z a ­
sadzie samodzielnie.

3 ) K ażd y  uczeń ponosi  odpow iedzia lność  za  sw ą 

pracę p rzed  grupą,  k tó re j  jest członkiem.

4 )  W y n i k  pracy poszczegó lr.ych uczn iów  składa się 
na w y n ik i  pracy całego zespołu.

5 )  Poszczególne zespoły ryw alizu ją  między sobą o  
lepszy w y n ik .  *

Każdy uczeń dbać musi o to, aby nic przynieść u jm y  

swemu zespołowi i p rzez  zdobycie w iedzy o raz  u m ie ję tn o ­

ści zapewnić m u  zwycięstwo. Jeżeli  uczeń nie może da.' so ­

bie z czemś rady, udaje się do innego c2łonka, ale tego sa­

mego zespołu, k tó ry ,  z w iąza n y  solidarną odpowiedzialnością,  

udziela mu w skazów ek .  G ru p a  we własnym interesie dba o 

to, aby poszczególni cz łonkow ie  innego zespołu walczyli  

b ronią  szlachetną.
Kiedy uczeń zdaje sp raw ozdanie  z przerobionego m a ­

terjału lub  rozw iązu je  jakieś zagadnienie, to  robi to  jakby  

w  imieniu całej g rupy .  G d y b y  nie udało  m u  się należycie 

w yw iązać  z  zadania, p ie rw szeństw o w  uzupe łn ian iu  lub  p o ­

praw ian iu  m ają cz łonkow ie  innych  zespołów. U w a g a  zatem 

wszystk ich  uczn ió w  jest zapew niona ,  a zap y ta n y  stara  się 

dać jak  najlepszą odpowiedź .
Słabszych uczn iów  popraw ia ją  przedew szystk iem  słabsi, 

lepszych lepsi, ale w k ażdym  w y p a d k u  z  innego zespołu 

W  ten sposób ró w n o w a ż ę  walkę i zap ew n ia m  w  niej  m a ­

ksym alne  szanse pow odzen ia  każdem u u czn io w i ;  w  p rzec iw ­

n y m  w y p a d k u  niejeden uczeń m ógłby  z  miejsca się załamać.

P rz y  takiem podejściu niebezpieczeństwo uczenia się p o  

to, aby un iknąć  stopn ia  , ,n d " ,  względnie by  zadow oln ić  

nauczyciela, jest m in im alne;  w yraźn ie  poza tem  w ys tępu ją  

wartości  w ychow aw cze.  Uczeń, chcąc zapewnić zwycięs two 

sw em u zespołowi p rzez uczciwą walkę z  ró w n y m  p rzec iw n i­

kiem, z d o b y w a  się na d u ż y  wysiłek, jest  a k ty w n y .  P o z io m  

p o d n o s i  się, w ym agania  m ogą być zwiększane.  In s ty n k ty  

sublimuj?. się, klasa się zespala.

J a k i e  s ą  r e z u l t a t y  e k s p e r y m e n t u  n a  

p r z e s t r z e n i  I p ó ł r o c z a ?

W  k l a s i e  I - e j  m łodzież uczy się lepiej, w y k a ­

zu je  d u ż o  in ic ja tyw y, materjał p ro g ram o w y  z  h is to r j i  p r z y ­

s w o jo n y  jest dość dobrze.  Klasyfikacja w yp ad ła  n as tępu ­

jąco:

I  o k r e s  I I  o k r e s

ocen bdb  miało 2 uczn iów  5 uczn iów

“ db  “  9 “  8 
“  dst “  19 "  18

"  ndst  "  1 “  —

U c z n ió w  3 r 3 r uczn ió w

W  k l a s i e  I i - e j  w yn ik i  są mniejsze, n iż  w 

kl . I-e j, lecz i tu  daje się zauw a żyć  postęp. W s p ó łz a w o d n i ­

c tw o  między zespołami w kl. I-ej jest  o wiele silniejsze 

n iż  w kl. II-ej . N a  taki stan rzeczy w p ły w a  liczebność g rup  

( w  kl . I-ej zespoły liczą po  10 uczn iów , w kl. I i -e j  14 

u c z n i ó w ) . W  klasie i-e j  jest większa współpraca i lepsze 

współżycie m iędzy chłopcami i dz iew czynkam i,  w  klasie zaś 

I i -e j  — • wiek przejściowy —  daje się zauw ażyć  pewien roz-  

dźw ięk .  N a  początku roku  szko lnego  był  b ardzo  silny, d o ­

piero  na począ tku  I i -g o  okresu nieco złagodniał, cho<5 a n ­
tagonizm y od czasu do czasu występują doić w yraźn ie. P izy -
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puszczam, że konieczność pogłębienia współpracy  p rzyczyn i  

się do tego, że w  drugiem p ó łroczu  zn ik n ą ,  a w s p ó łz a ­

w odnic tw o grup zaos trzy  się, co p o w in n o  odbić się doda tn io  

na wynikach pracy.
T a k ie  zorgan izow anie  pracy w y m ag a  jednak  o r ie n to ­

wania się w  mater j ale uczn iow skim , gdyż  mechaniczne dzie­

lenie klasy na zespoły przyniesie  nikłe rezulta ty. Stąd 

tęż koniecznem jest o rg an izo w an ie  zespołów p o w o l i i o s t ro ­

żnie. P row adzen ie  w y m ag a  ustawicznej  obserwacji, k o n se k ­

otoczyć baczną  opieką.
W  klasach wyższych przystąpiłem do podnoszenia  po • 

z iom u pracy, p rzyzw ycza jan ia  dc  systematyczności i rzc- 

relności w 'p o s ó b  in n y  :organizowałcm o p in j ę klasy.

Ale o tem później .
S T . B A D O W S K I.

O d  R e d a k c j i .  Z espoły  uczniowskie nie p o w in n y  być 

liczniejsze jak  5.—.6 osób.

Ze spostrzeżeń nad realizacja nowych programów w gimnazjum.
2  k o n f e r e n c j i  m e t o d y c z n e j  n a u c z y c i e l i  b i o l o gj i .

Z  ramienia O gniska  metodycznego biologji  w Br/.eściu 

n.B. odbyła  się w  B ia łym s toku  w  dniach 15 i 16 lutego 

b.r .  konferencja nauczycieli biologji ,  poświęcona, p o d obnie 

jak  i k ilka poprzedn ich  konferencyj Ogniska, realizacji 

nowego p rog ram u .  W  myśl ogólnego p lanu  pracy Ogniska 

konferencja była pośw ięcona p rzedew szystk iem  klasie II., w 

szczególności tem atom , k tó rych  realizacja p rzy p ad a  na okres 

z im o w y  i wczesnowiosenny.

N a  k o n f e r e n c j i  p r z e d y s k u t o w a n o  

c z t e r y  t a k i e  t e m a t y :  k i e ł k o w a n i e  n a ­

s i o n ,  o d  dy  c h a n i e  r o ś l i n ,  z j a w i s k a  

o s m o t y c z n e  w  r o ś l i n i e ,  i t e m a t y  d o ­

t y c z ą c e  d r  z e w  o w o c o w y c h ;  te ostatn ie by - 

ly połączone z  p rak tycznem i ćwiczeniami szczepienia drzew. 

Podstaw ę do dyskusji  s ta now iły  referaty spraw ozdaw cze  z 

odbytych  lekcyj.  W  b l isk im  z w ią z k u  z  o m aw ianem i tem a­

tami pozos taw ała  sp raw a  dostosow ania  pracow ni do w ym a­

gań p ro g ra m u  klasy II, rów n ież  o m aw iana  na konferencj i  

Ba rdzo  w a ż n y m  tematem opraco w an y m  podczas konferencji  

był dobór  lek tu ry  biologicznej  dla uczn ió w  klasy I i II. 

O prócz  w ym ien ionych  prac g łów nych  na całość konferencji 

z łoży ły  się jeszcze: rozk ład  materjału w  kl. II do końca roku 

szkolnego, k o m u n ik a ty  metodyczne i bibljograficzne 

i sp raw y  organizacyjne. P o n a d to  uczestnicy konferencji  mieli 

możność  poznać  urządzenia  trzech różnych  pracow ni  b io lo ­

gicznych, a w  jednej z  nich zazna jom ić  się z ciekawemi i 

ba rd zo  dobrze  p ro w ad zo n em i  h o d o w la m i  zwierzęcemi i 

roślinnemi.

I. U s t a l e n i e  n a j w a ż n i e j s z y c h  w y ­

n i k ó w  k i e ł k o w a n i a  n a s i o n  s tanow i jeden 

z  na j t rudn ie jszych  t e m a tó w  nauczania  f iz jo logji  roślin, gdyż 

dotychczas nie została opracow ana  ani metodyczna ani tech­

niczna s trona  tego zagadnienia. Podręczn ik i  szkolne poszły  

po l in i i  najmniejszego oporu  i zadow oli ły  się ogólnikowe­

mi w s k azó w k am i  lub  poda ły  doświadczenia zby t  grube i za 

prym ityw ne , aby mogły  wnieść coś now ego  do p o z a s z k o l ­

nych wiadomości  uczn iów .  P rzedm io tem  badawczej pracy 

ucznia nie może być stwierdzenie faktu ,  że nasiona w ykie ł­

k u ją  w  ziemi podlewanej, a nie w ykie łku ją  w  suchej, albo, 

że nie w ykie łku ją  na mrozie podczas gdy w  ogrzanem  m ie­

szkan iu  wykiełkują ,  gdyż  uczniow ie  o tem dobrze  wiedz,}. 

Zagadnien ie  musi  być postaw ione  inaczej , jeśli ma uczn ió w

zainteresować i dać im  m ożność  samodzielnej  i kształ 

cącej pracy. Z agadnien iem  tem może być np. s topień nasi­

lenia danego czynnika,  jego m in im u m ,  o p t im u m  i m axi-  

m um . Koncepcja metodycznego ro zw iązan ia  pow yższego  

zagadnienia  polega na tem, że np. p ro w a d z i  się długą serię 

identycznych pod  k ażdym  względem hod o w li  nasion,  ale na 

pod łożach  o zmiennej , rów nom iern ie  wzrastającej,  w i lg o tn o ­

ści. Analogicznie  inna  serja h odow li  p ro w a d z o n a  jest w  

różnych  stałych temperaturach ,  osiąganych p rzez  zas toso­

wanie łaźni  w odnych . T ech n ik a  i organizacja  tej pracy 

w  ramach lekcyj szkolnych,  k tó ra  była właśnie p rzedm io tem  

dyskusji  na konferencji,  nie dadzą się p rzedstaw ić w  o g ra n i ­

czonych ramach tego a r ty k u łu .  Jedno  ty lk o  należy s tw ie r ­

dzić, że jest to tem at w ybitn ie  p racow niany ,  k tó ry  na jm nie j  

nadaje się do . .d o m o w eg o "  op racow ania  p rzez  uczn ió w

II.  O d d y c h a n i e  r o ś l i n. U ja w n ie n i ;  tego 

procesu, w  sposób p rzek o n y w u jący  dla młodych um ysłów ,  

i p rz y  m ożliw ie  d u ż y m  czy n n y m  w spółudz ia le  uczn iów ,  

jest w nauczan iu  b io log ji  sprawą p ierwszorzędnego znacze­

nia. S tan o w i  ono  bow iem  k lucz do zrozum ien ia  p o d s ta w o ­

w ych  z jaw isk  życia: p rzem iany  materji  i energji . Z a l e ż ­
nie od w yposażenia  p racow ni  doświadczenia mogą być p r o ­

w adzone w formie ćwiczeń lub  też w formie demonstracji  

w ykonane j  p rzez  grupę uczn iów .  W  o b y d w u  w ypadkach  t e ­

m a t  ten w ym aga  od nauczyciela b ardzo  starannego p r z y g o to ­

w ania  doświadczeń i precyzyjnego kierowania dyskusją. 

Kolejność prac musi zdążać w  k ie runku  stwierdzenia iden­

tyczności z jaw iska  u roślin,  zw ierzą t  i ludzi ,  i o b e jm o ­

wać wszystk ie  jego fazy,  a więc pochłanianie tlenu, spalanie 

m ate r ja łów  zapasowych, w y tw arzan ie  energji .i wydalanie 

C O 2 . O b o k  znanych  śro d k ó w  badania  jakiemi są: paiąca się 

świeca i w oda  wapienna, doskonałe usługi oddaje fenolfta-  

leina szczególnie p rz y  badaniu  oddychania  nie nasion, ale ca ­

łych rośl in. Bibuła,  nasycona fenolftaleiną,  zabarw iona  na czet 

w o n o  p rzez  zanurzenie  w  w odz ie  wapiennej,  w rzucona  do 

zam knię tego szczelnie słoja, w  k tó ry m  p rzechow yw ano  w

ciemności doniczkę z  rośl iną __  odbarw ia  się, p o d  w p ływ em

C O 2 ,  znacznie szybciej n iż  bibuła kon tro lna .  Stwierdzenie  

p rodukc j i  energji  cieplnej podczas k ie łkow ania  nie nastręcza 

trudności  p r z y  użyciu  term osów lub  innych  u rządzeń ,  

s tw arza jących  podobne  w aru n k i  izolacji  termicznej.  ale 

nie daje się u jaw n ić  u rośl in wyrosłych.  T u  m o żn a  w p r o ­

wadzić w  form ie  w yk ładu ,  p rzy k ład y  roślin rozkw ita jących



p o d  śniegiem (p rze b iśn ieg ) . F a k t  spalania daje się s tw ie r ­

dzić doświadczalnie p rzez p o rów naw cze  ważenie  nasion 

przed kiełkowaniem i w ykie lkow anych .  W prow adzen ie  

do dyskusji  analogji między organ izm em  a m oto rem  ( m a ­

szyną parową)  pozw ala  dać pojęcie o dalszych przemianach 

uzyskanej  energji.

III, Z rozum ien ie  z j a w i s k  o s m o t y c z ­

n y c h  w  r o ś l i n i e  w ym aga  uprzedniego o p raco w a­

nia osmozy fizycznej. Z a r ó w n o  metodyka jak  i technika 

tego tematu są d aw n o  opracowane.  W ysiłek  nauczyciela musi 

być sk ierowany na b ardzo  dokładne p rzygo tow an ie  pom oc v 

naukowych i organizację ć w iczeń. D la  naszych celów 

najlepsze są osm om etry  małych w y m ia ró w  w formie o t w a r ­

tych z  o b y d w u  s tron  p robów ek .  Ja k o  b łona  osmotyczna. 

nadaje się dobrze  obo k  pęcherza zwierzęcego, cienka w ars tw a 

celulozy, p rzyk le jona  do osm om etru  za pom ocą k o l lod jum . 

Ma ona oprócz  łatwiejszego użycia jeszcze i tę przewagę. 

że s tanowi materjał  rośl inny.  A p ara tu ra  musi być p r z y ­

gotow ana w  zupełności przed  lekcją, podobnie  jak  i n ie­

które uzupełniające doświadczenia, nie dające natychmiasto­

wego w y n ik u .  P o d s taw o w e  ćwiczenia w in n y  być w ykonane 

w  czasie samej lekcji. W  ciągu lekcji dw u g o d z in n e j  m ożna 

ten temat w ykończyć łącznie ze szczegółowem omówieniem 

analogicznych z jaw isk  w  roślinie. N ie  m o żn a  jednak na 

tej samei lekcji opracować także  p lazm olizy .  P lazm olizę  

w żyw ej  skórce cebuli lub  b a rw ik o w y ch  k om órkach  t r z y ­

krotki  s tw ierdzają  uczniow ie  ła two, ale in terpretacja sp o ­

strzeżeń m ik ro sk o p o w y ch  jest b a rdzo  t rudna .  Jeśli nic chce 

się tego wyjaśniać  przez  w ykład .  trzeba uczn ió w  dobrze 

przygo tow ać  drogą w stępnych doświadczeń np .  p r z y  osmo- 

tycznem w ydo b y w an iu  w o d y  z b u raka  p r z y  pom ocy  cukru,  

ąlbo p rzez  odpowiednie  om ów ien ia .  W  k aż d y m  razie o b ­

serwacja p lazm oliny  p o w in n a  być ty lko  stwierdzeniem p rz e ­

widywanego faktu ,  a nie p u n k te m  wyjścia do z ro z u m ie ­

nia osmotycznego własności  p ro to p la zm y .

IV .  D r z e w a  o w o c o w e .  O pracow anie  tego 

tematu ma p oza  m om en tam i ana tom iczncm i i biologicz- 

nemi p rzedewszystk iem znaczenie gospodarcze.  T e m a t  ten 

m usi być rea lizowany w  znacznej  części na terenie ogrodu 

szkolnego, a p rzy jn am n ie j  p r z y  pom ocy  ho d o w li  d o n ic z k o ­

wych. Prace p rzy g o to w aw cze  w in n y  rozpoczynać  się w  jesie­

ni i trwać przez  cały rok  sz ko lny  obejmując p rzyna jm nie j  

.wysiew nasion, sadzenie drzewek i szczepienie. W  braku  

miejsca dla usz lachetnionych szczepów' należy je o f i a r o w y ­

wać na wieś w okolicy szko ły  i w  ten sposób p r o p a g o ­

wać dobre odm iany  drzew  ow ocow ych . M łodz ież  należy 

dokładnie uświadamiać o ka tas t ro fa lnym  stanie k ra jow ej  

produkc j i owocarskiej i w skazyw ać  środki p o p raw y .  W  

szczególności należy unaocznić uczn iom  konieczność w p r o ­

wadzania odmian odpornych  na m rozy ,  wskazu jąc  na skutk i  

mroźnej z im y 192 8  r. Uczestnicy o t rz y m a ' i  doskonale o p ra ­

cowane dane statystyczne, dotyczące sadow nic tw a  w  Polsce.

V. D o s t o s o w a n i e  p r a c o w n i  d o  w y ­

m a g a ń  p r o g r a m u  w k l .  I I .  H od o w le  i 

zb iory potrzebne p rzy  realizacji p ro g ram u  kl. II były o m a ­

wiane na jednej 7. poprzedn ich  konferencyj.  Obecnie chodziło 

p pomoce i u rządzenia  labora to ry jne .  W śró d  tych p o ­

mocy należy wyróżn ić  takie, k tó re  m ają  tw o rz y ć  komplety 

do ćwiczeń uczniowskich, od po m o cy  u ż y tk u  ogólnego. 

K om ple ty  do ćwiczeń muszą z n a jd o w ać  się w  ilości o d p o ­

wiadającej ilości g rup  uczn. mających pracować jednym  

fron tem . G ru p a  uczniowska może liczyć od 2 —  5 u c z ­

n iów .  N a jw y ż s z a  ilość g rup  w pracowni nie m oże p r z e k ro ­

czyć 12, n a j n i ż s z a __ 4. S tosownie do tego należy  k o m ­
pletować p rzy b o ry .  Uczestnicy otrzymali  szczegółowy w y ­

kaz wszystk ich  pomocy, wchodzących w skład k o m p le tó w  

jako  też w y k a z  pom ocy  i u rządzeń  ogólnego u ż y tk u .
IV .  D o b ó r  l e k t u r y  u c z n i o w s k i e j  

d l a  k 1 . I i I I .  Praca na p o w y ż s z y  temat została z o r ­

gan izow ana  w  ten sposób, że wszyscy członkowie O g n i ­

ska mieli złożyć w yznac zonym  p rzez  G r u p y  metodyczne re­

ferentom pisemne opinję  o posiadanych książkach p r z y ro d ­

niczych, p rzeznaczonych na lekturę  uczn iow ską.  O p in ja  

miała uzasadnić zaklasyfikowanie danej książki do  lek tu ry  o- 

b ow iązkow e j,  poleconej, lub n ieodpowiednie j ,  o raz  podać 

p rz y  jakich tematach nauczania  może być stosow ana.  R efe­

renci mieli opracować zebrany materjał,  segregując go według 

klas i tem a tó w  na lekturę o b o w ią z k o w ą  i polecona,  

i p rzedstaw ić ją na konferencj i  Ogniska w  postaci  p ro je k ­

tu. P rzez  konfron tację  k ilku p ro je k tó w  i p r z e d y s k u to ­

wanie ''eh m iano wyeliminować lekturę na jodpow iednie jszą  

i ustalić w  sposób zdecydowany skład p rzy ro d n ic z y  b ib l jc -  

teki uczniowskiej .  P lan u  tego nie udało się zrea lizować w  

całości, gdyż  nie wszyscy członkowie w yw iąza li  się z p r z y ­

jętych zobow iązań .  T e m  niemniej  p rz e d y sk u to w a n o  podczas 

konferencji  65 książek, posegregowano je w edług  klas i te ­

m a tó w  i u ło żo n o  w  cztery g rupy :  lek tura  obow iązk o w a ,  

b ardzo  polecona, polecona i nieodpowiednia.  P r z y  k la s y ­

fik o w an iu  książek b rano  pod  uwagę w artośc i  naukow e,  d y ­

daktyczne i literackie, poziom . i p rzedew szystk iem  

stopień zainteresowania, jaki budz i  dana książka  w śród  u c z ­

n iów . Praca nie została ukończona.  Referent generalny p o d ­

ją ł  się zgrom adzen ia  jeszcze obfitszego m ater ja lu  i o p r a ­

cowania, w  myśl w y tycznych  konferencyj ostatecznego s k ła ­
du bibljoteki .

V I I .  B a rdzo  ciekawy był k o m u n i k a t  o  w y ­

z y s k a n i u  s p e c j a l n y h  w a r u n k ó w  m i e j ­

s c o w y c h  w  R óżanym stoku ,  do nachylenia realizacji 

p rog ram u  kl. I • i I I  w k ierunku gospodarczym . Z  Z a ­

kładem po łączony  jest folwark, gdzie p ro w a d z i  się w zo ro w e  

g ospoda rs tw o rolne i hodowlane. O tó ż  uczniowie kl. ł 

zostal i  wyciągnięci w bardzo bliską s tyczność z  hod o w lą  

zwierząt ,  a uczniowie kl. II z  gospodars tw em  o g r o d n ic z a - 

rolnem. Praca ta, inicjowana na lekcjach, jest p ro w ad zo n a  

p rzez  zespoły uczniowskie pozalekcyjnie. W y n ik i  prac refe­

row ane są na lekcjach specjalnych lub  ty lk o  okazy jn ie  p r z y  

innych tematach. U czniowie p raes ją  według w skazów ek  

i k w es t jonar ju szów , które  dotyczą  z a ró w n o  biologiczne. 
jak  i gospodarczej s trony h o d o w l i  i up raw y .  S tw ie r ­

dzone fak ty  gospodarcze sta ją  się pu n k tem  wyjścia do 

s tud jow a n ia  odnośnych z jaw isk  gospodarczych na terenie 

całego P ańs tw a  przy  pom ocy  roczn ików  sta tystycznych i 
'i t e ra tu ry  specjalnej .

 J. RADOMSKI.



P rzygotowywanie pracow ników  ośwlatowo-pozaszko lnych  
i spo łe cznych  w Okręgu Szko lnym  Brzeskim w roku

szk . 1933/34.

1.  S t a n  l i c z b o w y  p r z y g o t o w a n i a  

p r a c o w n i k ó w  o ś w i a t o w y c h  w  O k r ę g u :

M aterjały  zebrane p od  k o niec ubiegłego roku  szkoln ego  

w sk azu ją  na p o w a żn e  braki na odcinku dokształcania p ra ­

co w n ik ó w  o św ia to w y c h  w  zakresie form  o św ia to w yc h , z e ­

w id en cjo n o w an ych  p rzez  O krą? ,

W  d zia le b ib ljo tek  o św ia to w yc h  na 6 8 i b ib ljo te k a rzy  

ty lk o  d w u , t. j , 0 ,2 9 %  b ib ljo tek a rzy  jest fach o w o  p r z y g o ­

to w an ych  do spełniania o b o w ią z k ó w  b ib ljo teczn ych .

W  dziale św ietlic na 1 4 7 2  p r a co w n ik ó w  kierujących 

1 7 2 , t. j. 1 1 %  leg itym u je  się pew nem  p rzeszkoleniem ; 

d zia ł teatru lu d ow eg o na 233  reżyserów  posiada 29, t . j. 

1 2 ,4 %  p rzeszk o lo n ych ; d zia ł ch ó ró w  i kształcenia system a­

tycznego  nie w y k a z y w a ł w  tym  k ieru n ku  poczyn ań  p o za  in ­

form acyjną akcją K u ra to rju m , Insp ektoratów . czy  innych 

in stytu cy j ośw ia to w ych , m. in . W y d zia łu  O św iaty  i K u ltu ­

ry  p r zy  M agistracie w  B ia ły m sto k u .

Dane p o w y ższe  nic o b ejm u ją  o gółu  p raco w n ik ó w  sp c- 

łe czn o -o św ia to w y ch i posiad ających  stałe miejsce zam ieszka­

nia w  O kręgu i za tru d n io n ych  na ró żn ych  odcinkach pracy, 

a odnoszą się do czy n n y ch  w  w y ż e j w ym ien ion ych  form ach 

pracow n ików  o św ia to w yc h .

2. P o d s t a w y  k s z t a ł c e n i a  p r a c o w n i ­

k ó w  o ś w i a t o w y c h  w  O k r ę g u :

B rak p rzy g o to w a n ia  i zo rjen to w a n ia  p raco w n ik ó w  

ośw iato w ych  w  p o d sta w o w y ch  zagadnieniach o św ia to w ych  

w  O kręgu, konieczność u jednolicenia lin ji postępow ania o g ó ­

łu p raco w n ik ó w  o św ia to w yc h , z w łaszcza spośród n au czycie l­

stw a szk ó ł p ow szech nych  o ra z  siln iejszego  zw iązan ia  tychże 

p racow n ików  z  program em  i k ieru nkam i prac ośw iato w ych , 

w końcu konieczność w y w o ła n ia  a k ty w n e g o  i rozum nego 

stosunku u czn ió w  koń czących  za k ła d y  kształcenia n auczycie­

li do O. P ., to, zgru b sza  w z ią w s z y , p o d staw y kształcenia 

pracow n ików  k u ltu ra ln o -o św ia to w y ch  w  O kręgu.

3. P l a n  p r a c y  n a  o d c i n k u  p r z y g o ­

t o w y w a n i a  p r a c o w n i k ó w  o ś w i a t o w y c h :

Plan  oddziaływ ania w  k ieru n ku  p rzy g o to w y w a n ia  kadr 

pracow n ików  o św iato w ych  p r ze w id y w a ł w  roku szk . 1 9 33  - 

34 :

a) dw udniow e konferencje in fo rm a cyjn o -sp raw o - 

zdaw cze dla p o szczegó ln ych  o b w o d ó w  szk o ln ych  

w  Okręgu,

b) dw udniow e k ursy  przysp osobien ia  społeczno- 

ośw iatow ego w  zakładach  kształcenia n auczycieli i 

szkołach  rolniczych,

c) dw u tygod n iow e kursy w akacyjn e.

a) D w u d n i o w e  k o n f e r e n c j e i n f o r ­

m a c y j n o  - s p r a w o z d a w c z e :

P l a n  w  O k r ę g u  : D w u d n io w e konferencje informa­

cy jn o -sp raw o zd aw cze  objęły  w  roku sp raw o zd a w czym  o b ­

w o d y  ( w ym agające w  pierw szym  rzędzie nasilenia w łaściw ą

in stru kcją. Są to  o b w o d y  stoliń ski, łuniniecki, ło m ży ń sk i, 

ostrołęcki, oraz o b w ó d  k am ień -koszyrsk i,

P r o g r a m  : P rogram  całodzien n y d w u d n io w y ch  k o n fe ­

rencyj in fo rm a cyjn ych  w y c zerp y w a ł w  18 god zin ach  w y k ła ­

d o w y ch  p o d staw o w e tem aty o św iato w e, daw ał k ró tką  ch a­

rakterystykę o b w o d u , o raz sp raw o zdan ia z  ciekaw szych  

1 u n k tó w  o św ia to w yc h  i gm in  na terenie ob w o d u . 

W y k ł a d y  i z a j ę c i a  p r a k t y c z n e :  C zęść 

w y k ła d o w a  oraz zajęć p rak ty czn y ch  o b ejm ow ała  na d w u ­

dn io w ych  konferencjach następujące tem aty:

r . P o d sta w y  ideologiczne i psych ologiczne pracy 

o św ia to w ej —  2 g o d z.

2. M etod y p o zn aw an ia  śro dow iska  —  1 god z.

3. O rgan izacja  i fo rm y pracy o św ia to w ej z  w y o d ręb ­

nieniem  kształcenia system atycznego na kursach 

w ieczo ro w ych , w  szkołach  i innych  in stytucjach  

—  3 g o d z.

4. T e o r ja  pracy św ietlico w ej i zajęcia p rak tyczn e —

4 g o d z.

5. P ieśn i lu d o w e i pieśni w  chórach —  3 go d z.

6. Inscenizacje .—  3 go d z.

7. B ib ljo te k i i czytelnie —  2 god z.

S t a n  l i c z b o w y :  l  iczba obecnych w  p o szcze g ó l­

nych ob w odach  na 2 -d n io w y ch  konferencjach przedstaw iała  

się, jak  następuje:

d
Obw ód Data

od — d o

Ilo ść  o b e c n y c h

m
ęż

cz
.

k
o

b
ie

t

og
ó

łe
m

l O s t ro łęka 29 — 30.11,34 60 12 72

2 Ł o m ż a 30 — 31.111.34 36 5 41

3 S t o l in 7 — 8.IV.34 55 14 69

4 Ł u n in ie c 8 -  9.IV.34 38 4 42

5 K am ień 23 — 24.V.34 42 18 60

O g ó ł e m 231 53 284

P r z e cię tn ie 1 kurs 46 U 57

K o s z t a  k o n f e r e n c y j :

Z asad n iczo  k ażd y  z  u czestn ik ó w  kon feren cji o tr z y m y ­

w ał w y ży w ie n ie  i m ieszkanie, o raz fa k ty c z n y  z w r o t  k o s z ­

tó w  p o d ró ży . O góln a  k w o ta  na ten cel nie p rzek ro czy ła  400 

z ł. na konferencję.

N a jednego uczestnika przyp ad a przeciętnie z ł. 7 .0 4 . 

Ja ko  prelegenci na kursach w ystęp o w ali w  ramach o b o ­

w ią z k ó w  słu żb o w y ch  pracow n icy  pedagogiczni O dd ziału

O . P. K u ra to rju m  oraz Insp ektoratów  S zk o ln y ch .

b ) D w u d n i o w e  k o n f e r e n c j e  p r z y ­

s p o s o b i e n i a  s p o ł e c z n o  - o ś w i a t o w e g o :



K ursam i przysposobienia spo łeczno-ośw iatow ego  o b ję ­

to  w roku  spraw ozdaw czym  ty lk o  sem inarja  nauczycielskie 
na terenie O kręgu.

N a program  dw udn iow ych  k u rsó w  składała się część 

o gólno-teoretyczna i część p rak ty czn a , po łączona z z a p y ta ­
niam i i wycieczkami do in sty tu cy j o św ia tow ych .

Zajęcia na kursie trw ały  zasadniczo  p rzed  i po  p o łu d ­

niu, obejm ując łącznie 15— 18 g odzin  pracy,

Szczegółowy prog ram  daw ał ogólne p o d staw y  ideolo ­

giczne pracy ośw iatow ej, zo rjen to w an ie  w kierunkach , o rg a ­
nizacji i form ach ośw ia ty  p ozaszko lnej, w yodrębniając 

świetlicę, chóry, teatry  ludow e i bib ljo tekę.

Stan ilościow y u czestn ików  p rzed staw ia ł się, jak  n a ­

stępuje :

j I lość  o b e c n y ch

 S e m in a r ju m  D a ta  
o d — do

m
ęź

cz
. 

ko
bi

et

O
gó

łe
m

1  B ia ły s to k -m ęsk ie
2  „ ż eń sk ie
3 L o m ź a -m ę sk ie
4 P ru ź a n a -m ę sk ie

0—21 IV.34 
20—21.IV.34 

8—9.V.34 
11—1?.V.34

43
17
24

64
43
64
17
24

1 O g ó ł e m 84 64 148
P r z e c i ę tn i e  1 ku rs 28 64 37

Przeszkolenie na kursach przysposobien ia  o św ia tow ego 

nie pociągnęło za sobą żadnych  kosz tó w .

c) D w u t y g o d n i o w e  k u r * }  w  a k a c y  j-
n e :

Cel d w u ty g o d n io w y ch  k u rsó w  w akacy jnych : 

D w u tygodn iow e ku rsy  w akacyjne m iały za zadanie, p o ­

dobnie jak d w u d n io w e konferencje ; zorjen tow rać u czes tn ik ó w 

w całokształcie zagadnień  o św ia tow ych  wr O kręgu i na tem

t le silniej p o trak tow ać pew ne specjalności. I ta k : na  kursie 

w  P ińsku  dom in an tą  były zagadnienia św ie tl icowe, na k u r-  

sie w Brześciu kw esija  spółdzielczości, na  kursie  w  B ia ło ­
w ieży  sp raw y  system atycznego kształcenia do rosłych  i rolo- 
d o d an y ch .

O r g a n i z a c j a  k u r s ó w  w a k a c y j n y c h :
K ursy  w akacyjne by ły  zo rgan izow ane system em  in te r ­

n a to w ym  p rz y  w y k o rzy stan iu  do tego celu lokali sz ko lnych .
S tro n ą  gospodarczą za jm o w ał się sam orząd, z ło żo n y  ze 

słuchaczy k u rsó w  i in s tru k to ra  obw odow ego , obok  tego 
słuchacze tw o rz y li zespoły sam okształcące się w zakresie 

p rzydz ie lo n y ch  im , w zględnie w y b ranych  dow oln ie  tem a­
tó w , w' z w iązk u  z w ykładam i p relegen tów .

S tro n ą  pedagogiczną i nadzorem  ogó ln y m  nad całością 
za jm o w ał się p raco w n ik  O ddziału  O . P . K u ra to rju m . k tó ry  

ró w n ież , jako prelegent, o p racow yw ał tem aty  w  zakresie 
sw ej specjalności.

M iejscow ości, w k tó rych  kursy o d b y ły  się, a zw łaszcza 
P iń sk  i B ia łow ieżai zostały  tak  dobrane, aby za ró w n o  o to ­

czenie p rzy rodn icze , ja k  w aru n k i lokalow e i gospodarcze, 
o raz  m ożliw ość ła tw ej k om un ikacji u sposab ia ły  d o d a tn io  
u czestn ików  do m aksim um  w ysiłku nad  pogłębieniem  na 

kursie w ybranego  zagadnienia.

N a kursie w akacy jnym  w Brześciu przeciętna g odzin  
pracy dziennie, bez w ieczo rów  św ietlicow ych, w ynosiła  w ra z  

z niedzielnem i 6 ,3 . N a kursie w P ińsku  ta sam a przeciętna 
w ynosiła  6 ,2 , w  B iałow ieży  7.

P oza tem  uczestnicy k u rsów  odbyli w ycieczki k ra jo ­

znaw cze; ku rs w  B rześciu do P ińska  i K u rad o w a, 

o raz  do In s ty tu tu  badan ia żyw ności w  B rześciu. K u rs w 

P iń sk u  w zią ł u d z ia ł w  wycieczce jednodniow ej do  K u rad o - 
w7a i wycieczce p o p o łu d n io w e j do św ietlicy w  D osto jew ic. 
K urs w  B iałow ieży  do rezerw atu  p rzyrodniczego  i ż u b ró w  

w  B iałow ieży , o raz  do H a jn ó w k i dla zw iedzen ia zak ład ó w  

przem ysłu  d rzew nego,

U c z e s t n i c y  2 - t y g .  k u r s ó w  w a k a c y j  

n y c h  w / g  o b w o d ó w :

S ie d z ib a  k u rsu  
w a k a c y jn e g o
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B r z e ś ć 37 27 10 1 2 2 20 i 1 3 4 2 37
B i a ł o w i e ż a 67 40 27 4 45 1 9 4 1 2 i 67
P i ń s k 55 23 32 1 i i 40 12 55

O g ó ł e m 159 90 69 5 46 3 9 6 2 3 i 2 2 3 40 16 2 159

K o s z t a  u r z ą d z e n i a  k u r s ó w  w a k a ­

c y j n y c h  :

W ydatki na kursie w Brześciu w ynosiły  z ł. 6 6 3 ^ 0  

w  B iałow ieży ” zł. 5 8 8 .5 6

w  P iń sk u  ” z ł. 7 2 9 ,4 0

Ogółem  zł. 1 9 8 1 ,7 8  
N a słuchacza kosz t kursu  w ynosił przeciętnie z ł. . '2 ,4 5 , 

pie w liczając w to  ko sz tó w  w yżyw ien ia  i wycieczek, k tóre

słuchacze p o k ry li z  w łasnych fund u szó w .

N a kosz ta  w yżyw ien ia  o trzy m ał In sp ek to r S zko lny  w  

Bielsku z W y d z ia łu  P ow iatow ego  dla nauczycieli, p ra c u ją ­

cych w obw odzie  bielskim , zł. 50 0 .

Sum a więc, p rzeznaczona na k u rsy  w akacyjne z  fu n d u ­
szów  k u ra to ry jn y c h  i sam orządow ych  w ynosi łącznie 

z ł. 2 4 8 1 ,7 8 .
S um y k u ra to ry jn e  p rzeznaczone były na kosz ta , z w ią ­



zane z u trzym aniem  i n terna tów  oraz  na p rze jazdy  i na le­

żności dla prelegentów z p oza  Okręgu .

Z a r ó w n o  pracownicy  O ddz ia łu  O. P .  K ura to rjum ^ jak  
i in s t ru k to rz y  o b w o d o w i ,  w ykładający na kursach w a k a ­
cyjnych, za w yk ład y  remuneracji  nie o t rz y m a l i , wypełnia j ąc 
p rogram  k u rsó w  w  ramach n o rmalnych o b o w iązk ó w  s łu ­

żbowych.
I n n e  k u r s y ,  k s z t a ł c ą c e  p r a c o w n i k ó w '  

s p o ł e c z n o  - o ś w i a t o w y c h :

Niezależnie od k u rsó w , u rządzanych  p rzez  W ładze  
Szkolne  na terenie Okręgu, były T ó w n ic ż  c z y n n e  kursy  dla 

p ra c o w n ik ó w  spo łeczno-ośw iatow ych i p r z o d o w n ik ó w ,  u r z ą .  

(Jzane staraniem sam orządów  i o rganizacy j społecznych, W y ­

mieniamy ty lko  te, k tóre posiadały charakter  poważnie jszy ,  

i o rgan izow ane były  w po ro zu m ien iu  z W ład zam i  S z k o l ,  

n e m i :

i .  Kurs świe tlicowy w  B ia łym stoku  (Sa m orząd  

M ie j s k i ) .
i kurs  świe tlicowy Z .  S. w  Ostrołęce.

i kurs  społeczno-gospodarczy w  Ostrołęce.

3 kursy  rolnicze w  obw odzie  brzeskim.
i kurs  Z .  S. w  obw odzie  bielskim.
3 kursy  rolnicze w  obw odzie  łom żyńsk im .

W yszczególnione  kursy  należały do jedno i d w u d n i o ­

wych, rzadziej, jak  np. w B i a ły m s to k u j do  k i lkudniow ych .

£ .  M .

N a  m a r g i n e s i e  z e s t a w i e n i a  f i n a n s o w e g o  T - w a  P . B.  P.  S . P.

W  dniu 28 lu tego  b .r. przekroczyliśm y w 
w yniku naszej działalności na rzecz T -wa P ..B. 
P.S.P. połowę naszych tegoro cznych zamierzeń, 
osiągając kw otę 183.484 zł.

C opraw da w inniśm y ją by li przekroczyć już 
z dniem 1 lutego b.r., ale — jak wspomniałem 
w spraw ozdaniu za poprzedni miesiąc — stycz* 
niowa akcja nasza nie dopisała; zamiast spodzie* 
wanych 40.000 zł., uzyskaliśm y około 20.000 zł., 
czyli mniej niż połowę oczekiwanego w pływu.

L uty  zapow iadał się w pierwszej swej d ek a­
dzie względnie dobrze, gdyż, dając w ciągu 
pierwszych 10­ciu dni 15.247 zł., pozwalał ro k o ­
wać nadzieje na lepsze sukcesy i w dekadach 
następnych.

N iestety! D ru g a  dekada przyniosła tylko 
nieco ponad  połowę pierwszej (8.091 zł.), a 
trzecia mniej niż połowę drugiej (3.450 zł.).

Zatem lu ty  przyniósł około 27.000 zł., czyli
0 7.000 zł. więcej niż styczeń, ale o 13.000 zł. 
poniżej oczekiwań.

W spom niany  na wstępie rezultat, w yrażają­
cy się w kwocie 183.484 zł-, stanowi 51% zreali­
zowanych zamierzeń całorocznych; przed nami 
jest zatem jeszcze w ysiłek o zdobycie pozostaw 
łych do zrealizowania 49% .

Czasu m am y niewiele, bo niespełna 4 m -ce.
Spodziewamy się jednak , że dobrze prze­

prowadzona akcja znaczkow a na świadectwa 
szkolne, przypadająca na  czerwiec, nie zawiedzie
1 razem z wszelkiemi innemi wpływam i podcią­
gnie rezultat tego m ­ca ponad przew idyw aną 
normę — mimo to, że rok szkolny , a z nim i 
p e ł n a  akcja nasza, kończy się, zwłaszcza 
w odniesieniu do zbiórki uczniowskiej (znaczek 
5-cio groszowy) ,  już z dniem  15 czerwca b.r.

Spodziewamy się również, że wzmożony 
wysiłek wszystkich czynników nad jednaniem  
nowych członków ( t a k ż e  z b i o r o w y c h ) ,

a szczególniej i członków dożyw otnich, przy­
czyni się znacznie do dalszego spopularyzowania 
T -wa i zwiększenia wpływów.

przyjęliśm y zasadę, że w szystkie gm iny, 
korzystając lub pragnąc korzystać z pom ocy 
T -wa, pow inny dać realny dow ód zrozum ienia 
naszego działania przez przystąpienie do T -wa 
w charakterze członka dożyw otniego, wpłacając 
przynajm niej najniższą składkę członka doży­
wotniego, t. j. 150 zł-, k tórą m ogą wpłacić w 
rocznych 50-cio zlotowych ratach.

M am y w O kręgu  227 gmin w iejskich i 56 
m iejsk ich ; w szystkie, wcześniej czy później, bę­
dą korzysta ły  z pom ocy T*wa -— n iech więc już 
teraz przyczynią się do iego rozwoju.

T o  też Z arząd O kręgow y T -wa P.B .P .S.P. 
zwraca się z gorąca prośbą do p.p. K ierow ników
i N auczycieli, zwłaszcza będących członkami 
rad  gm innych czy grom adzkich, o spowodować 
nie powzięcia o d p owiednich uchwal.

P ragniem y podać do w iadom ości p iękny i 
godny naśladow ania p rzyk ład w spółpracy o rga­
nizacji nauczycielskiej d la rozbudow y szkolni­
ctwa powszechnego: oto Z arząd  O ddziału  P o ­
wiatowego Z. N . P. w O strołęce zorganizował 
pod hasłem  „b u d u jm y  szkoły" imprezę zabaw o­
wą i czysty z niej dochód (411 zł.) wpłacił na 
fundusz T -wa.

T ak a  imprezę zorganizował też O ddzia ł P o ­
wiatowy Z. N . P. w O stro  wi M az.

Poczuw am y sie również do obow iązku po ­
dania do wiadom ości, że konferencje rejonowe 
-b w o d u  sokolskiego postanow iły przystąpić do 
TVwa w charakterze członków dożyw otnich.

Analiza rezultatów , osiągniętych na rzecz 
T -wa przez poszczególne .w ojew ództw a, w cho­
dzące w skład O kręgu, w ykazuje, że P -lesie  zre­
alizowało 61,4% Zamierzeń, woj- białostockie 
4.5,7%.



Załączone zestawienie finansowe obrazuje budowy, przewidującym budowę 479 izb szkol­
wyniki naszej pracy przedewszystkiem pra­ nych i 413 izb mieszkalnych dla nauczycieli, ten
cy nauczycielskiej — na odcinku T-wa P.B.P.S. dotychczasowy wynik nie iest jeszcze wystar-
P. za czas od 1 lipca 1934 r. do 28 lu tego 1935 r. czający.

W  porównaniu z rezultatami roku ubiegłe­ Czy nie są warte le wspólne nasze zamierze­
go (172.000 zt.) zdobyliśmy bardzo duzo, bo nir, by nie żałować nawet ciężkiego trudu i w y­
106% zeszłorocznego wyniku, w zestawieniu tężonym wspólnym wysiłkiem osiągnąć cel? 
jednak z zamierzonym w roku bieżącym planem M . W .

S ta n  na dz ień  28  lu te g o  1935 roku .

W p ł y n ę ł o z a p o ś r e d n i c t w e m s z k o l n i c t w a  

O b w ó d
powszechnego ś r e d n i e g o zawodowego

Zł.
°l / u

w tem za 
znaczki na 
świadectwa

Zł. 7o

w tem za 
znaczki na 
świadectwa Zł. %

real. zł. %
real. zł. %

real. zł. %

1
2
3
4
5
6
7
8 
9

Brześć
Drohiczyn
Kamień-Kosż.
Kobryń
Kosów
Luniniec
Pińsk
Prużana
Stolin

18792
8982
4186

13707
3869
5598

11065
6284
8877

52.2
64.2
52.3 
98
48.4
46.7 
55,3 
57,1
88.8

351
88
63

129!
83

318
176

364

11

6,2
4,5

80.7
7

21
7

20

P o l e s i e 81360 61,4 2734 17 4715
•

32.5 482 56,5 1656 17 180 51,1

10
11
12
13
14

Białystok
Bielsk
Łomża
Ostrołęka
Sokółka

23874
14109
16155
15655
9435

50
50.3
40.3
44.4
52.5

1354
653
947
803
681

32
21.7
27.8 
25
48

Białostockie 79228 45,7 4438 29,5 9655 38,6 825 57,2 2161 25 - 34 7,3

O k r ą g 160588 53,2 7172 23 14370 36,4 1307 56,8 3816 21 2 ,4 29,2

Ogółem wszystkie typy szkół: — zł. 178.774 
Sumy przechodnie: — zł. 4.710 

R a z e m  — zł. 183.484 t.j. 51%



B i l a n s  N e t t o  Z a r z ą d u  O k r ę g o w e g o  T - w a  P.  B.  P.  S .  P.
w  B r z e ś c i u  n/B.

za czas od  1 .VII.1933  r. d o 3 1 .XII.1934  r.

Z E S T A W I E N I E  M A J Ą T K U  

Stan czynny Stan bierny

126.986.15
2 8 8 .0 6 6 .-

Gotówka w P. K. O . 
Pożyczki udzielone Samorządom na bud. sz k ó ł.
Zarząd Główny za 25 proc. od sprzed, materjału 
Zarząd Główny za 25 proc. od wpływów niestał 
Zarząd Główny za wywieszki . . . . . .
Członkowie dożywotni za częściowe wpłaty

31.370.80
1.565.49

786.—
816.88

34.539.17
Majątek Zarządu O kręgow ego T. P. B. P. S. P. 380.512.98

415.052.15 B i l a n s 415.052.15

ZESTAW IENIE ROZSPRZED A ŻY  DRU K Ó W  W A R T O ŚC IO W Y C H

W inien Ma

109.565.80
342.066.—

43.319.42

Pozostałość druków na 1.1.193 5 r. . . . .
O bw ody Towarzystwa za pobrane druki wart. .
O bw ody Towarzystwa i zakł. nauk. za druki wartościowe 

na świadectwa szkolne . . . . . .
Zarząd Główny za 25 proc. należ, od dostarczonych druków  

wartościowych . . . . . . .
Dyplomy członków dożywotnich 17 po 150 
Koła T-w? za wpłaty na poczet materjałów 
Różne wpłaty za druki wartościowe od nieznanych

113.470.96

2 .550.—
9.316.82

17.363.92

Rozdzielone druki w artościowe . . . . .
142.701.70
352.249.52

494.951.22 494.951.22

R A C H U N E K  W Y D A T K Ó W  I D O C H O D Ó W

W ydatki Dochody subwencje

564.62 
2.163 — 

548 — 
552.16 

44.100 —

O płaty  manipulacyjne P. K. O . ,
Pensje pracowników . . . . . . .
Druki .
W ydatki organ iz. i drobne wyd. biurowe 
Dotacje bezzwrotne Samorządom na bud. szkół

47.927.78
147.998.40 Nadwyżka przeniesiona do ma j ą t ku. . . . .

Dotacje Zarządu Głównego . . . . . .
Dochody z imprez . . . . . . .

„ z Tygodnia Szkoły Powszech. i zbiórki 
„ z nadwyżki za dyplom członków dożywotnich 

Za luznaną Iwierzyteln. Zarz. Gł. z tyt. sprzed, wyw.
Proc. i zasiłek Zarz. Gł. na wyd organiz

1 7 5 .0 0 0 .-
6 .261.95

13.824.02
350.—
262.—
228.21

195.926,18 195.926.18
1.105.929.55 O G Ó L N Y  B I L A N S 1.105.929.55

K s ięgowy 
(—\  B. Boniewicz

Brseść n.B., 1.II.1935 r,

Skarbnik  
(— ) W .  N ow akow sk i .

P rezes 
(—) E. D un in  = Markiewicz



K r o n i k a .
I. Ze Szkolnictwa Średniego Ogólnokształcącego.

W  miesiącu marcu odbyły  się konferencje:

i .  r e j o n o w a  k o n f e r e n c j a  O g n i s k a  

m e t o d y c z n e g o  j. p o l s k i e g o  w B i a ł y m ­

s t o k u  (7  - 8)  ;w) na p ro g ram  złoży ły  się (o b o k  i n ­

nych) a)  referaty: , .Ćwiczenia w m ó w ie n iu " ,  , .Ćwiczenia 

redakcyjne" (referat  jed n o s tk o w y  i w  opracow aniu  B ia ło ­

stockiej G ru p y  metod. j. po lsk iego ) ,  ,,Ćwiczenia w s p r a w o ­

zdaniach i w  opisie w klasach I i I I “ , „ N a u k a  o języku  

w nowem g im n a z ju m " ;  b )  om ówienie  p lanu  pracy Ogniska 

na rok następny.

II. Ze Szkolnictwa Zawodowego. " "
K o n f e r e n c j a  n a u c z y c i e l i  s z k ó ł  h a n ­

d l o w y c h .

W  dniach 18 i 19 lutego r.b. odbyła  się w  B ia ły m ­

stoku w lokalu  3 - k l . K oedukacyjne j  S zko ły  H an d lo w e j  P o l ­

skiego T - w a  Krzewienia  W ied zy  H a n d lo w e j  i E k o n o m ic z ­

nej okręgow a konferencja dla nauczycieli p rzed m iotów  za w o ­

dow ych w szkołach  handlow ych.

K o n f e r e n c j a  m i a ł a  n a  c e l u  p r z e p r a ­

c o w a n i e  a k t u a l n y c h  z a g a d n i e ń ,  z w i ą ­

z a n y c h  z  r e a l i z a c j ą „ T y m c z a s o w e j  i n ­

s t r u k c j i "  d l a  s z k ó ł  h a n d l o w y c h ,  a w 

s z c z e g ó l n o ś c i  z w i ą z a n y c h  z  n a d a n i e m  

s z k o ł o m  k i e r u n k u  k u p i e c k i e g o .

W  z w ią z k u  z tem o m ó w io n o  realizację nauczania  na 

terenie poszczególnych szkół i s tanu aktualizacji  mater ja łu  

naukowego p rzy  nauczan iu  to w a ro z n a w s tw a ,  n auk i  o h a n ­

dlu i geografji  gospodarczej. P o z a  sp ia w ezdaw cze n i.  refe­

ratami p rz e p ro w a d z o n o  lekcje p o k a z o w e  z  tych  p rz e d m io ­

tów, które następnie o m ó w io n o  w  obszernej i rzeczowej 
dyskusji .

D a l s z y m  t e m a t e m  k o n f e r e n c j i  b y ­

ł y  „ p r a k t y k i  u c z n i o w s k i e  j a k o  c z y n ­

n i k  ł ą c z n o ś c i  s z k o ł y  z  h a n d l e m "  oraz 

wychowanie obywatelskie  i za w o d o w e  w  poszczególnych 
szkołach.

W ażnem  uzupełn ieniem konferencji  było  zwiedzenie  f a ­

bryki sukna A. Sokó ł  i J .  Z y lbe rfen ig  o raz  spółdzie lni 

C hrześcijańskiego S tow arzyszen ia  Spółdzielczego „ Z j e d n o -

III. Z Oświaty Pozaszkolnej.
Z  d w u d n i o w y c h  k o n f e r e n c y j  i n f o r m a ­

c y j n y c h  o ś w i a t y  p o z a s z k o l n e j .  

Konferencje inform acyjne ,  zo rgan izow ane  p rzez  O d ­

dział  Oświaty  Pozaszko lne j  K u ra to r ju m  dla o b w o d ó w  b ia ­

łostockiego i kobryriskiego, z g rom adz i ły  w  Bia łym stoku  

50 ,  w  Kobryn iu  5 t  nauczycieli,  pracujących w  oświacie 
pozaszko lne j .

2. l o k a l n a  k o n f e r e n c j a  B i a ł o s t o ­

c k i e j G r u p y  m e t o d y c z n e j  ś p i e w u  i m u ­

z y k i  w B i a ł y m s t o k u  ( 8 ) ;  o m ó w io n o  i p r z e ­

d y sk u to w a n o :

1) ,,Śpiew i m u z y k a  ja k o  czynniki  społeczne i w y ­

chowawcze,

2 )  realizacja p ro g ram u  śpiewu i m uzyk i  z  u w z g lę ­

dnieniem repertuaru pieśni,

3 )  melodja i tekst „P ie rw sze j  B ry g a d y "  w o p ra c o ­

w an iu  K om isj i  Ministerjalnej  __  i inne.

*)  Od R e d a k c j i, Sprawozdanie ukaże się w 
następnym numerze D z . U rz ,

czenie" , gdzie kierownicy zak ładów  udzielil i szczegółowych 

in fo rm acy j  o stanie i organizacji  p rzedsiębiorstw .

N a  zakończenie konferencji  uczestnicy mieli m ożność  

obejrzenia  w ys ta w  sklepowych, dek o ro w an y ch  p rzez  ticz.- 

n ió w  3 -k l .  Koedukacyjnej  Szko ły  H a n d lo w e j  i 4 -k l .  spe­

cjalnej w  Bia łym stoku .

W  konferencji,  k tó ra  odbyła się p o d  p rzew o d n ic tw em  

p. inz .  Cz .  Knichowickiego, Naczelnika W yd z iału K u ­

ra to r ju m  O. S. B ., wzięli udział :  w iz y ta to r z y  m in is te r ja lm  

p .p .  Aleksander L ip a  i W .  T a to ń ,  w iz y ta to r  sz k ó ł  K. O. S. B. 

dr . M elan j a B ro k m a n o w a  oraz 21 nauczycieli sz k ó ł  h a n d lo ­
w ych  w  Okręgu,

O k r ę g o w a  k o n f e r e n c j a  n a u c z y c i e l i  

p r z e d m i o t ó w  z a w o d o w y c h  s z k ó ł  p r z e ­

m y s ł o w y c h  m ę s k i c h .

W  dniach t 5  i 16 marca r.b. odbyła  się w  B ia ły m ­

s toku  w  loka lu  P ańs tw ow ej  Szkoły  R zem ieś ln iczo-Przemy- 

słowej konferencja  okręgowa nauczycieli p rz e d m io tó w  z a w o ­

do w y ch  w szkołach technicznych i rzem ieśln iczo-przem ysło-  
w ych męskich.

Konferenc j a miała na celu u łatwienie realizacji „ T y m c z a ­

sowe j  in s t ru k c j i"  w  dzialo nauczania, a w  szczególności n a ­

świetlenie i omówienie, między innemi, następujących za­

gadnień:  1) korelacja w  nauczaniu  technologji  z  nauk? 

p rak ty czn ą  w arsz ta tow ą,  2)  p r a k ty k i  nauczycielskie jako  

c z y n n ik  aktualizac ji  szkoły i łączności szko ły  z  r zem io ­

słem i przemysłem, 3)  wycieczki szko lne  i ich w yzyskanie  

w  nauczaniu ,  4 )  wychowanie  obywatelskie  i zaw odow e .

A tm osfera  na konferencjach była d o b ra . Z  n iesłabną­

cym zain teresow aniem  i w ysiłkiem  uczestn icy  odnosili się 

do zagadnień  po ruszanych , stw ierdzając  pod  koniec k o ­

nieczność częstszych tego ro d za ju  z ja z d ó w . B o też isto tn ie  

w  w ysiłku  dn ia  codziennego, zw łaszcza  na odcinku  o św ia ­

to w y m  i społecznym , z b y t wiele g rom adzi się w ątp liw ość? 

n ie p o k o jących p racow nika  społeczno .  o św ia tow ego .

W y razem  tych w ątp liw ości __  to  zap y tan ia  i sp ra -v

w ozd an ia  u czestn ików  k onferency j. W ym ien im y  n a jw a ż ­

n iejsze: Świetlice p o w szechne, a domy katolickie; p rzerost



ambicyj organizacy j nych w s to sunku  do pracy nauczyciela; 

trudności z budże tam i na cele o św ia tow e;  współdziałanie 

szkół rolniczych w pracy społeczno - o św ia to w e j ;  n a j w a ż ­

niejsze brr-ki w p rz y g o to w a n iu  p raco w n ik a  ośw ia towego, 

trudności, zw iązane z  uw zględn ian iem  w  pracy elementów 

środowiskowych.

Uczestnicy k o n fe re n c j i  o t rzy m al i  bezpłatnie całkowite 

wyżywienie, noclegi i częściowy z w ro t  k osz tów  podróży .

P o w i a t o w e  K o m i s j e  O ś w i a t o w e .

Dla um oż l iw ien ia  sam orządom  p o w ia to w y m  bliższego 

zapozna n ia  się z  działalnością ośw ia tow ą,  celem w s p ó łd z ia ­

łania, zw łaszcza  na odcinku społecznym i b u dże tow ym  z 

in sp e k to ram i  Szkolnym i,  zostały p ow ołane  na terenie w o ­

j e w ó d z tw a  Białostockiego P o w ia to w e  Komisje Oświatowe.

Skład i zakres działania  P o w ia to w y c h  K o misyj 

O św ia tow ych  usta lono p r z y  p o ro zu m ien iu  się p. W o j e w o ­

dy Białostockiego z  p. p K u ra to ra m i  Okręgów  Szko lnych  

Brzeskiego i Wileńskiego.

Z wydawnictw.

K S IĄ Ż K I N A D E S Ł A N E

K S I Ą Ż N I C A -A T L A S ,  L W Ó W - W A R S Z A W A .

W Ą S O W I C Z  J . i Z 1E R H O F F E R  A . : Ś W I A T  W

C .Y F R A C H . R o c zn ik  193 5  r. zł. 3 .80 .

Krótkie, . .p o p u la rn e"  n ie jako podręczniki sta tystyczne 

zna jdu ją  obecnie chętnego nabywcę w  Polsce. Konsum entem  

ty m  jest przedewszystk iem  szkoła, gdzie dział ten uwzględnia  

w  d u ży m  s topn iu  p ro g ra m  n au k i .  Jedynym  polsk im  p rz e ­

glądem tego ty p u  jest  ,,Św iat w  cyfrach"  W ąsowicza  i Z i e r ­

hoffera,  ukazu jący  się co k i lka  lat w  nowem. zawsze g r u n ­

townie zak tua l izow ane m  w ydan iu .  Obecnie wyszło j u ż  p o  raz 

czwarty  to zwięzłe  k o m p e n d ju m  sta tystyczne. P ozos ta ło  ono  

niezmienione w  układzie,, zos ta ły  na tom iast  zak tua l izow ane  

dane cyfrowe. W  p ro d u k c j i  u w zg lędn iono  rok  1 933 ,  w p r o ­

w adzono  zaś wiele cyfr  z  r o k u  193 4  dla ludności, k o m u -
5 - $ 01

nikacyj i t. p.

C h .  V i  1 d r a c, Decouvertes . .

V  i e k i' . B a u m .  Ja pe  im  W arenbrus .  Biblj . Niem. 

Ser ja II. Z .  46 .

P a u l  C a z  i n . Decadi ou la pieuse cnfance. O p r  

A. Czeżowska. Biblj .  Franc.  Z .  5.

Dr.  W  ł. N a t a n s o n ,  W id n o k rą g  nauki.

F r -  B u r d e c k i .  Życie m aszyn.

A. P  o h o s k a, Syn  K u ja w  ( J a n  K as p ro w icz ) .

F. M i l e w s k i  i M e i s s n e r .  P rz ez  ergi i ham -  

mady Sahary.

C l a p a r e d e .  J a k  r o z p o znaw ać  uzdolnienia  ucz-  

n iów . T o m i k  X V I I  Bibljoteki P rz ek ład ó w  D zieł  Pega jog icz-  

nych.

L i s a  T  c.t z  n e r . D er Fussball, B ib lj, N iem . 

jSetja II. Z. 44,

N o w y  K u r s  P o w s z e c h n e g o  U n i w e r s y ­

t e t u  K o r e s p o n d e n c y j n e g o ,

P.  U.  K. ,  W a r s z a w a .  A l .  R ó ż  2. r o z p o ­

czął kurs dla p rac o w n ik ó w  o św ia tow ych  drogą ko resp o n d en ­

cyjną. C ha rak ter  kursu  jest nieco odm ienny  od dotychcza • 

sow ych kursów  korespondencyjnych.  N a  kurs  z łożą  się serie 

książek, /  k tórych każda s tanow i oddzielną całość, u jm ującą  

zasadnicze dla ośw ia tow ca tematy  np. R o z w ó j pracy o św ia ­

to w ej w Polsce i  zagranicą, E . N o w ick i.

Z a ło żen ia  ideologiczne ruchu o św ia tow o-h u lti.ra l-  

nego, D r . .4 . H ertz.

Ż y cie  gospodarcze P o ls k i i świata, A . Iw anka i 

D r. A. P>ardach.

K ieru n ki i form y pracy ośw iatow ej. F . P op ła w ski.

M etodyka nauczania dorosłych, A. K onew ka.

R u ch społeczno  - ośw iatow y m ło d zieży , J . Dec.

Prace artystyczno - ośw iatow e, J. Ciert.iali i in.

D r. K. Z a ga jew ski i D r. W . G otlieb . D er  K iu f - 

mannische Schriftverkebr.

M A T H E S I S  P O L S K A  (W a r s z a w a ) .

D r. W szęd ob y lsk i. 3 0 0 . 0 0 0  km. na sekundę z 

D r .  W szędobylsk im .

T e n że . Najc iekaw sza p o d ró ż  z D r .  W sz ę d o b y l ­

skim.

Sir W illia m  Bragg. Stare rzemiosła a now a  nauka.  

P a w low . Sherington. A drian. M ó z g  i j ego m e­

chanizm .

D r. Z.. W euberg. Świat  k rysz ta łów .

K S I Ę G A R N IA  M . A R C T A  W  W A R S Z A W I E .

E. C h o d a k .  Dzieci na wsi (ręcznie k o lo ro w a n e ) ,  

op r .  zł. 1 .50 .  J a k  to byw a w szkole (ręcznie ko lo row ane)  

opr .  zł  t . 5 0 .  W  zimie (ręcznie k o lo row ane)  opr.  zł. r . 3 0 .

M . K o n o p n i c k a .  Poezje  dla dzieci b rosz  zł. 3 

o p r . .  zł . 4 .—
Ż '  M  e i s n e r ó w n a . M a ry na rze z  ,,d e l f i n a " , 

o p r .  zł .  4 . — .
Z .  M e i s n  r ó w n a  L. M . Ania 7. zielonego w z g ó ­

rza, brosz.  zł . 4 ,  kart.  zł. 4 .8 0 .  Ania z  Avonlea, b resz  zł. 

3 .5 0 ,  ka r t .  zł. 4 .4 0 .

R. W .  C h a m  b e r s .  C zerw ona  stopka,  brosz .  zł. 

'4 .50, o pr. z ł . 6 .5 0 .

Z a n e  G r e y .  K rw aw e  pogranicze, b rosz  zł. 4 .5 0 ,  

op r .  zł. 6 .5 0 ,

O  r   O t .  Światek dziecięcy o p r. 2 .5 0 ,

Ł . M e i s n c r ó w n a , M ary n arze  z  D elfina 

opr. z ł. 4 .



U k a z a ł  s i ę  Nr. }  —  4 ( 1 9 — 2 0 )  k w a r ­

t a l n i k a  Z r ą b .  N a  treść n um eru  składają się nastę­

pujące a r tyku ły : K.  Łaski  -—  . .P r o blemy sz k o ln ic twa w 

Z .  S. R  .R .“ ; M . Kreczmar  —  „ W y ch o w an ie  p ańs tw o  

we i obywatelskie w program ie  w y c h o w a w c z y m  P la t o ­

n a " ;  B. Wróblewski  —  „ S k ładn ik i  w ychow aw cze  w  szko 

lach akademickich"; Z .  Czern y  -—  „P rzy sz łe  liceum og ó l ­

no - kształcące": B. K.  W ie rzejski  __  „O rgan izac ja  m ł o ­

dzieży akademickiej we W łoszech fa szys tow sk ich" ;  F. S a ­

dowski __  „Business i ideowość p a ń s tw o w a " ;  T .  A d a m ­

czyk — - „P rak tyczne  p rzygo tow an ie  do z a w o d u  nauczycieli 

szkół średnich w  Belgji, Prusach. H am b u rg u .  Saksonji  

i A ustr j i" .  Dalej  idzie pierwsza serja a r ty k u łó w  objętych 

wspólnym ty tu łem  „ Z  udzia łu  z rebow ców  w Kongresie W y ­

chowania M ora lnego" ,  a mianowicie:  J.  M irsk i  —  „R o la  

samowychowania w  w ych o w an iu  m o ra ln em " ,  H. W it k o w ­

ska — - „Z agadn ien ia  społeczne i ich stosunek do w y c h o ­

wania moralnego na V I  Kongr .  W .  M . w  K rak o w ie" .  

M. Kirstowa  —  „Konieczność rozwinięcia  i uzgodn ie ­

nia u s ta w o d aw stw a  szkolnego i ochrony  pracy m łodz ie ­

ży " ,  J.  H eim  - Pitg ow a  —  „K oedukacja  w  świetle opinji  

V I  M iędzynar.  K ongr .  W ych . M ora lnego  w K ra k o w ie".

W  dziale pe t i to w y m  z n a jd u jem y  om ów ien ia  książek 

praktycznych i teoretycznych ( d la nauczycieli i uczn iów  

g im n a z ju m ) ,  o raz  prasy  pedagogicznej polskiej i obcej, 

ponad to  —  kron ikę  z życia organizacji .

D o  n um eru  dołączony jest indeks do V  rocznika 
,, Z rę b u " .

K siążk i n o w o n a b y te
d o  C e n t r a l n e j  B ib l jo te k i  P e d a g o g i c z n e j .

Adam czewski Stanisław. Serce nienasycone. Książka B o ro w ski  W l.  M .  W ych o w a n ie  narodowe. W a r ­
o  Ż e ro m sk im . P o z n a ń . C 6 3 8. szawa. 1 9 2 2 . 6 6 0 9 .

Adler A lfred.  P sycholog ja indyw idua lna  o w y c h o ­ Bystroń Jan St..  Dzieje  o b ycza jów  w dawnej Polsce.
w aniu .  K ra k ó w .  1 9 34 . 7 2 5 0 W ie k  17 —  18. W arszaw a. 7 2 2 8 .

Adler A lfred.  Z n a j omość człowieka. (C harak te r ) Bystroń Jan St.  W s p om nie n ia  syryjskie . W arszaw a.
W arszaw a. 71 74- r 92 8 . 6 6 0 4 .

Andree S. A .  T ra g e d ja  w śród  lodów’. Pam ię tn ik Car Stanisław. N a  drodze ku nowej konsty tucji .
w y p raw y .  W arsz aw a .  1 9 3 2 . 6 6 3 6 . W arsz aw a .  1 9 34 . 7 2 5 6 .

Antoniewicz W ło dzim ierz .  S p ra w y  m uzea l ne. W a r ­ Chalasiński Jó zef .  D ro g i  aw ansu  społecznego ro ­
szawa. 1 9 3 3 . 7 2 0 0 . bo tn ika .  P o z n a ń .  1 9 31 . 7 2 2 2

Antoniewicz  W ło dzim ierz .  Zagadnienie  sieci m u z e ­ C z y s to w s k i  11. i K ow alew ski  M .  J a k  realizować
ó w  regjon aln ych  w  Polsce. W arsza w a. 1 9 3 3 . 7 2 o r . n o w y  p ro g ram  p rz y ro d y  m artw ej.  W a r ­

B rzo zo w sk i  Stanisław. Legenda młodej Polski .  S tu - szawa. 1 9 34 . 7184.
dja o s t ru k tu rze  duszy  ku l tu ra lne j.  L w ó w . D em b o w ski  Dr. Jań. W  p o sz u k iw an iu  is to ty  życia.

1 9 1 o. 7 2 0 9. (H is to r ja  na tu ra lna  jednego p ie rw o tn ia k a ) .

B rz o zo w sk i  Stantsław. Płomienie . Z  pap ie rów  po  M i ­ W arszaw a.  1 934 . 7241
chale K an iow sk im . T .  I i II. L w ó w .  1 9 21 . 7 2 2  T . D eszczka Władysław.  Reg jona lizm .  1 9 3 0 . 7 2 1 6 .

Biliński Jan. Ćwiczenia s łow nikow e .  L w ó w .  1 9 33 . 7 2 2 6 , D in e S. S. von.  Niespodzianka,  T .  II. P ow ieść .

B łońskij  P. P. Die Arbeitsschule. I i II T e i l .  Ber­ W arszaw a.  1934 . 7 2 0 8 .
lin. 1921 , 6 6 3 2 . Dobranicki  Stanisław. O igan izac ja  pracy w kl. II

„ O C H R O N A  P R Z Y R O D Y " .  O rgan  P ań s tw .  R ady  

O chrony  P rz y ro d y .  K rak ó w . Roczn ik  X IV .

. . D R O G A " . Miesięcznik poświęcony sprawie  życia p o l ­

skiego. P renum era ta  roczna 20 zł.' Adres Red. i A d m in .  

W r.rszawa ul . C h m ie lna 33 m. 5.
, , P I O N "  tygo d n ik  li teracko - społeczny. P renum era ta  

k w a r t . 8 zł. Adres Red. i A dm in .  W arszaw a A leja R ó ż  2.

. . R U C H  L I T E R A C K I " . Miesięcznik. Nakład G e b e th ­

nera i W olfa ,  W a tsz a w a  ul. Z g o d a  12. P rn u m e ra ta  ro c z ­

na 14 zł.
Miesięcznik " A K W A R J U M  i T E R A R J U M " .  P r e ­

num era ta  roczna 5 zł. Adres A d m in . :  P cz r .ań  ul. P c p l iń -  

skich 11 m. 12.

, ,Z I E M I A " . I lus t row any  miesięcznik k ra joznaw czy .  

W arsz aw a  .Adres Red. i A dm . N o w y  Św iat  19 '.(II p. P r e ­

num era ta  roczna 15 zł., dla cz ło n k ó w  Polsk .  T o w .  K r a j o ­

znawczego. naucz.,  b ibljolek, szkół 10 zł. rocznic.

. .M O J E  P IS E M K O " .  T y g o d n ik  i lu s t ro w an y  dla dzieci 

i m łodzieży .  W arszaw a,  adres A dm . N o w y  Świat  35 .  ksieg. 

M . Arcta. P re n u m . rocznic 12 zł. S zko ły  o t r z y m u ją  rabat 

p rzy  prenumeracie do 5 egz, 1 0 % . p rzy  zb io ro w e j  p onad  

10 egz. — • 20  % ,  p rz y  zb io row ej  ponad  15 egz. —  50

,,I S K R Y " .  I lu s trow any  tygodnik  dla m łodzieży .  W a r ­

szawa, F i l t ro w a  75 .  P re num . roczna 16 zł.

, , K U Ź N I A  M Ł O D Y C H " . D w u ty g o d n ik .  O rgan  m ło ­

dzieży szko l nej całej Polski .  W arszaw a, Al. R óż .  2. P re n u m e ­

rata rcczna  4 zł. 50 gr.

Z  c z a s o p i s m .
CZASO PISM A N A D ESŁA N E.



na podstawie no wego p rogram u. W arszawa.

J 934' 71  80.

D rzew iecki Stefan, W ychow anie  o b y w ate ls k o p a ń ­

s tw o w e  w  n o w y c h  programach. W a r s za w a .

J9 3 4 . 7 1 7 6 .

D u d ków n a E . i Strzelecka J . J a k  realizować n o ­

w y  program  m atem atyki,  cz. I i II. W a r ­

szawa. 1 9 3 4 . 7 1 83 .
E d din gton  A rth u r, sir. N o we oblicze natury. Ś w i a ­

topog ląd  f i z y k i  współczesnej. W arsza w a.

1 9 3 4 - 7 2 4 ? .

Friedlander M ichał. Uspołecznianie się dziecka w

w ie ku  przed szk o lnym. W ar s za w a.  1 9 3 3 . 7 2 1 9 .

Geographiescher A nzeiger. G o th a .  1 92 8 . 6 6 2 9 .
G olias M arjan. R ola  szk o ły  w  o rg an iz o w an iu  pracy

d o m o w e j  ucznia. L w ó w  1 9 3 3 . 7 2 2 5 .

G rabski W ładysław . 0  w łasnych siłach. W arszaw a.

19 2 6 . 6 5 9 2 .

Hartlaub G . F . Der Genius im Kinde. Breslau. 19 2 2 . 6 5 9 7 .

Hessen S. i  Hans M . Pedago gika  i szk o ln ictw a

w  R osji sowieckiej. L w ó w . 7 2 5 7
Hydel, A .;  L u tek , F .;  S ch m id t S t .;  W yrobin , St.

Z w eig  F . E t a t y z m  w Polsce, z  przedm ow ą

A .  K r zy ż a n o w s k ie g o .  K r a k ó w .  1 93 0 . 6 64 0.

H ill A . V .  Ż y w e  m aszynerje  ( B ib l jo t .  Pop ularno-

N a u k o w a .  T o m  V . )  .W arszaw a.  1 9 3 4 . 7 2 4 3 .

H oszow ska W ł. D r. J a k  rea lizow ać n o w y  program

historji. cz. I i II. W a r s z a w a .  19 3 4 . 718
2

..Inżynierja  R o l n a " .  D w u m ies ię czn ik .  ( W r z e ­

sień i p aźd z iern ik  1 9 2 8  r., rzecz o P o les iu ) .

W arsza w a.  1 9 2 8 . 6 6 0 1 .

. Inżynierja R o l n a " .  D w u m ies ięczn ik .  ( L i ­

stopad i G r ud zień  1 9 2 8  r. rzecz o P o ­

lesiu ). W ar s za w a .  1 9 2 8 . 6 60 2 .

Janta - P o łczy ń sk i Aleksander. W g łą b  Z .  S. S. R.

W ar sza w a.  1 9 3 3 . 7 1 9 1 .

Jaw orskie J u l ja i M ar ja. C o  i w  jaki sposób

opowiadać dzieciom m ło d s z y m  i starszym.

L w ó w .  1 9 2 5 . 6 6 1 6 .

Jaxa  - B y ko w sk i L .  W s k a z ó w k i  metodyczne do

zajęć pr ak ty czn y ch  z  d z ie d z in y  psychologji.

L w ó w .  1 9 2 5 . 6 6 14.

Joteyko J. Metoda testów u m y s ł o w y c h  i wartość

n aukow a. L w ó w .  1 9 2 4 . 6 6 1  t .

K ałużyń ski Stanisław  in ż . Praca w śród  w y c h o w a n ­

k ó w  szkół  ro lniczych  w  p o w .  Ł o w ic k im .

Ł o w ic z .  1 9 3 3 . 7 2 0 5 .

Karon Jerzy. Rola  w y c h o w a w c y  w  samorządzie

młodzieży. W ar s za w a . 7 2 1 5 .

K iefftr  F  T .  M . A u to ry te t  w  w y c h o w a n iu  d o m o ­

wym i szkolnem. P o z n ań . 7 2 1 2 .

K nospe Paul von. Neue Z i e l e und W ege. Langesalz.

1 9 2 5 . 6 5 9 8 .

K o n iń sk i Karol D r. Sz.koła n» miarę. L w ó w .  1 9 2 9 . 6 6 1 0 .

K on kołn iak  W łodzim ierz. Podział  adm in istracyjny

państwa na w o je w ó d z tw a ,  pow iaty ,  gm in y

miejsk ie i g m in y w iejskie. W ar szą w a.

1 9 3 3 . 7 3 2 9

K oschem tah r - Ł y sk o w sk i I. Les dispositio ns de la

Joi et le droit. V arsovie .  1 9 3 3 . 7235
K otarbiński T a d eu sz. Elem enty  teorji poznania , l o ­

gik i formaln ej i m etodolo gji  nauk , L w ó w.

1 9 2 9 . 7 2 2 7 .

K otarbiń ski M ieczysław . Organizacja  pracy w  kl. I

na podstawie  n o w ego  programu. W ar sza w a.

>9 3 4 - 7 1 7 9
Krahelska H . i Pruss S. Ż y c ie  bezrobotnych. B a ­

dania ankietowe. W a r s za w a .  1 9 3 3 . 7 2 2 0

K raw czyński Z d z is ła w  D r. Z  ro z w a ż a ń  nad w y c h o ­

waniem n o w ego  cz łow ieka .  K r a k ó w . 1 9 3 3 . 7 2 2 4

K ru if de Paw eł. W a lk a  nauki ze śmiercią. W a r s z a ­

wa. 7 2 4 6 .

K u b sk i Benedykt. T w ó r c z o ś ć  nauczyciela a nowe

program y. W ar s za w a.  1 9 3 4 . 7 1 7 8 .

K uchta Jan D r. P sych o lo g ja  dziecka wie jsk iego a

praca szkoln a. W ar s za w a .  1 9 3 4 . 7 1 8 6 .

K iihnhagen Oskar. Die  Einheitschule im In-und

Auslande. 19 19. 6 60 0 .

K w ia tk o w ski E u g en ju sz. Dysproporcje .  R ze cz  0 P o l ­

sce przeszłe j  i obecnej. K r a k ó w .  1 9 3 2 . 6 6 3 9 .

K w ia tk o w sk i W alerjan. Z w i ą z e k  Strzelecki na tle

w a l k  0 od bud ow ę Polski . L w ó w . 7 2 3 8 .

K w ieciński Z d zis ła w . S am o ro d n y  teatr w  szkole

R z e c z  0 instynkcie dram atyczn ym  u dzieci.

W ar s za w a .  1 9 3 3 . 7 2 1 4 .

L ibrachow a M . i S tu d en cki S . M . D z ie c k o  wsi

P olskie j. P ró ba  charakterystyki.  W ar sza w a.

1 9 3 4 - 2 7 ^9 ' 7 2 7 0 .

M . W . R . i O . P . R o zp o rzą d ze n ia  i ok ó ln ik i

w  sprawach  higjeny szkoln ej i w y c h o w a ­

nia f izyczn eg o .  1 9 1 8  —  1 9 2 8  r. W a r ­

szawa. 1 92 8 . 6 6 0 7 .

M achow ski Stanisław . W y c h o w a n ie  gospodarcze w

n o w y c h  programach. W ar s za w a.  1934- 7 17 7
M ałaczew ski E u gen ju sz. N a dalekiej północy.  W a r ­

szaw a.  1 9 3 4 .  "  7 2 0 2 , 7 203.

M ann T o m a sz. C zarodzie jska  góra. T .  I . Pow ieść.

W ar s za w a .  1 93 0 . 7 1 9 3
M ann T o m a sz. Cza ro d zie jsk a  góra. T .  II. Powje ść.

W ar s za w a .  1 9 3 0 . 7 19 4 .

M ann T o m a sz. C zarodzie jska  G óra. T .  III. Powie ść.

W ar s za w a .  1 9 3 0 . 7 1 9 5 .

M ann T o m a sz. Cza ro d zie jsk a  G óra. T .  I V .  Pow ieść.

W ar s za w a .  1 9 3 0 . 7 1 9 6 .

M ann T o m a sz. Historje  Jakó bo w e.  Powie ść. W a r ­

szaw a.  1 9 3 4 . 7 1 9 9 .

M orcinek G ustaw . D uń skie  serce. (P olska  i świat

w spółczesn y)  . W ar s za w a .  1 9 3 4 .  7 1 6 6 , 7 2 6 7 .

M atthias A d o lf  D r. P edago gika  praktyczn a  dla w y ż ­

szych z a k ła d ó w  n au k o w y c h .  W ar sza w a.

1 90 8 . 6 6 1 5 .

M ayzner T a d eu sz. Jak  realizować r o w y  program

śpiewu. C z .  I i II. W ar sza w a,  1 9 3 4 , 7 1 8 5 .



Meillet A .  Les Langues dans L ‘Europe Ncstmlle ,

Paris. 1 92 8 . 15635.

Meissner Janusz. N a  b łękitnych gościńcach. (Bib l .

mł odzi eży ) .  War s z a wa.  1 93 4 . 7 1 7 i .
Methodische Strom ungen der Gegcnwart.

Praca z b io ro w a  p o d redakcją D -ra  0 .

Karstadt. Langenzalze . 1 9 2 7 . 6 6 3 5 .

Michałowska Jadwiga. Zagadnie nia  w ych o w aw cze

w no w y ch  programach. W arszawa. 1 9 3 4 . 7 1 7 5 -

M irski Józef. N a u c z yciel —  w y c h o w a w c a .  Jego do-

bor i kształcenie ze stano wiska zasadn.

f Unkcyj w y ch o w a n ia .  W ar s za w a .  1 9 3 3 . 7217 .
Mitteilungcn aus Justus Perthes Geographis-

ćher Austalt . i 9 * 8  ti P o d  red. D -ra  Peter-

mana A .  G otha.  19 2 8 . 6 6 2 7 .

Mondalski W ik to r. S z k o ła  średnia a przysp o so b ie­

nie w o jsk o w e.  Brześć  n .B. 6 6 1 3 .
Mondalski W iktor. W  sprawie ła twiejszych  regjonal-

nych badań n au k o w y ch.  Brześć  n .B. 0 6 3 1.

Muszaiówna Kazi&liefa. P o d  olim pijsk im  S z t a n ­

darem. (P o lsk a  i Ś w iat  W s p ó ł c z e s n y ) .

W ar sza w a.  1 9 3 4 .  7 2 4 4 . 7 * 4 5-
Naglerowa Herm ina. L u d z ie  p r a w d ziw i .  (B ib l .  M ł o ­

d z i e ż y ) ,  W ar sza w a.  1 9 3 4 .  7 1 7 2 , 7 1 7 3 -

N ałkow ski W . G eogra f ja ma lo w n icza.  Z  wrażeń

p o d r ó ż n ik ó w .  W arsza w a.  1 9 1  r. 6 5 9 5 .

Niemcówna St. Dr. i P ola czków na M . D r. W y ­

cieczki geograficzne w  szkole średniej. W a r ­

szawa. 19 2 6 . 659 3 -

N o w o w ie jsk i  F e l ik s .  Z je d n o c zo n a  P o l ska. Śpiewnik

na chór mieszany. P o z n ań .  19 2 8 . 72  IC.

Ostrowski Jerzy. 'N ajjaśnie jsza  Rzeczpospol ita. R o z ­

ważania  o służbie obywatelskie j  m łodzieży .

L w ó w .  1 9 3 3 . 72.1 3.

Ostrowski W inęenty, Jan. W y o b ra ź n ia  ejdetyczna

Stanisława W yspiańskieg o.  P o z n ań .  1 9 3 4 . 7 2 5 2 .

Perzyński W ło d zim ierz■ D z ie je  Józefa . Powie ść.

W arszaw a.  1 9 1 3 . 7 1 9 7 -
Pilniak Borys. W o łg a  w pada do m orza  Kaspijskiego

Powieść o piatiletce. W ar sza w a. 7 1 9 2 .

Pręgowski Piotr. Z a s ad y  racjonalnego w ych o w a n ia

narodowego. W ar s za w a .  1 9 1 6 6608

Quesnay Franciszek. Pis ma wybrane. W ar sza w a.

1928. 6 5 9 7 .

,,R ocznik L iterack i"  za rok. 1 9 3 2 .  W a r ­

szawa. 193 3 . 7 2 1 8 .

Rocznik miasta Brześcia  nad Bugiem. Brześć

nad Bugiem. 1 9 3 0 . 6 63 0 .

Rocznik  T o w a r z y s t w a  N a u k o w e g o  W a r ­

szawskiego . R o k  X X V  —  1 9 3 2 .  W a r s z a ­

wa.  1 93 3 . 7 2 3 4 -
Rogalczyk W alenty. Śro d o w isk o  d o m o w e  u c z n ió w 1

szkoły  specjalnej dla dzieci trudnych  do p r o ­

wadzenia w  W arszaw ie. W ar s za w a .  1 9 3 4 . 7 2 6 3 .

Rogoszowa Z o fja .  Piosenki dziecięce. W ar s za w a . 662 0 .

Reicher Eleonora. D r. O  działaniu ćwiczeń  cielesnych

na ustrój ludzi z d r o w y c h  i chorych. War-

szawa, 1 9 3 4 . 7 2 5 5
Saliński S t. M . P o d  banderą syreny. ( P o l ska i Ś w i a t

w sp ó łczesn y ) .  W arszaw a.  1 9 3 4 .  7 2" ? ć , 7 2 3 7

Sickinger A . D r. Arbeitsunterricht Einheitssschule

Manneheim er Schulsystem. Leip zig , 1 9 1 1 . 6 5 9 4 .

S iko rsk i W ładysław  gen. P o l sk a i Francja w  p r z e ­

szłości  i w  dobie współczesnej . L w ó w

1 9 3 1 . 6 6 3 7 .

S i m m  K . D r. M u z e u m  przyro dnicze .  C ies zy n .  1 9 2 ? 6 6 0 6 .

Skw arczyń ski A dam . M y ś l i  0 n o w ej  Polsce. W a r ­

szawa. 1 9 3 4 . 7 2 4 9 .

Ś liw iń sk i F. Z a s ad y  n o w ego  ustroju  szk o ln ictw a

polskiego . L w ó w . 7 2 5 1 .

Solarzow a Z o f ja .  T e a t r  z  pieśni. J a k  b y ły  o d ­

tw arzane w  w iejskim  nniw ersytecic  O r k a ­

n o w y m .  W ar sza w a.  1 9 3 3 . 7 2 1 3 .

S tefa now ski M ichał. Sam orząd u c z n io w sk i w  p r a k ­

tyce. W arsza w a. 7 2 1 1 .

Stevenson R obert, L o u is. Trcasure Is land .W as hin ­

gton. 1 9 2 2 . 7 2 6 1 .

Szan iaw ski Jerzy. A d w o k a t  i róże. Ż e g la r z

— - P ta k  —  Komedje . W arszaw a.  1 9 3 0 . 7 1 9 8 .

S zelejew ski Jan. D z ie ck o  wiejskie. Poznań. 7 2 5 4 .

U rbański K a zim ierz. A l .  Shandra teorja charakteru.

W a r s za w a .  1 9 3 3 . 7 2 6 8 .

W ebb M ary. M iłość  Prudencji Sarn. Powics’ć.

W ar sza w a.  1 9 3 4 . 7 2 0 7 .

W eber F.rnst. Dr. D ic  Tafe lze ich nu n g im Unterricht.

Langensalz  . 1 9 3 2 .  . 6 6 0 5 .

W ereszczyński A . D r. P ro f. N o w e  jpaństwo. W y k ł a d

w y g ło s z o n y  na inauguracji roku akademick.

I 9 3 3 / 3 4 ’ L w ó w .  19 3 4 . 7 2 0 4 .

W iącek S t. i C iep lew ski J . Czytanie  w  szkole

pow szechnej. W arsza w a.  19 3 4 .

7187

W id  F . Polesie w  okresie rząd ów  p o m ajo w y c h .

Brześć  n.B .  1 9 2 8 . 6 6 0 3 .

W ik to r  Jan. N a  paryskim  bruku (Polska i Ś w ia t

W s p ó ł c z e s n y ) .  W ar sza w a.  1 9 3 4 .  7 2 6 4 , 7 2 6 5 .

W szęd ob y lsk i D r. 3 0 0.0 0 0  kim. na sekundę. 7.

D -re m  W szę do b y lsk im  (P o d ró że  D - r a

W s z ę d o b y ls k ie g o ) .  W ar sza w a.  1 9 3 4 . 7 2 4 0 .

W y d a w n i c t w a  N acze l nego K om itetu  N aro -

d o w g o .  (Spis  b ib l jo g r a f ic z n y ) . K r a k ó w .

1 9 1 7 . 6 5 9 6 .

Vandercook J o h n . C z a r n y  władca. Pow ieść.  W a r ­

szaw a.  1 9 3 4 . 7 2 6 2 .

Zagadnienia  pracy k u l turalnej. R o c z n ik  I.

W a r s z a y a .  1 9 3 4 . 7 2 5 3 -
Z a rzecki Lucjan. D y d a k t y k a  ogólna. L w ó w .  1 9 2 0 . 6 6 1 2 .

Ze itschrif t  fu r  Padagogische Psychologie . Le ip zig .

19 2 8 . 66 2 8 .

Ż ie m n o w icz  M ieczusław  D r . S z k o l n ic t w o  w  S ta ­

nach Z je d n o c zo n y c h  A m e r y k i  Północnej.

L w ó w . 7 2 5 8 .

Nauczanie  i w y ch o w a n ie  w  Stanach Z j e ­

d no czon ych  A m eryki  P ółnocnej.  L w ó w , 7 2 5 9 -



O d  Administracji.
A d m inistracja Dz. U rz. stw ierdzi ła, iż nie­

którzy P. P. N auczyciele w płacają mylnie na 
konto „D ziennika U rz. K  O  S. B.“ taksy  za eg­
zamin p rak tyczn y,, sk ładk i na O k i. K om itet 
Naucz, lub T ow arzystw o P. B. P. S. P.

Poniew aż księgow anie i przelew w płaco­
nych m ylnie kw ot na właściwe konta przyspa­
rza zbędną pracę, A dm inistracja D z. Urz. k o ­
m unikuje, iż:

1) na konto „D ziennika U rz K. O . S. B ." 
N r. 30.527 mogą być wpłacane ty lko należności 
za prenum eratę „D ziennika U rzędow ego K O 
5. B .“,

2) taksy  egzam inacyjne za egzamin p ra k ­
tyczny należy wpłacać na konto  Nr- 28.287 
U rzędu  Skarbowego w Brześciu n. B. z zazna­
czeniem: do dyspozycji K uratorjum  O . S. B. na 
fundusz specjalny „T aksa egzam inacyjna"

3) sk ładki na O . K. N- na konto N r. 152.553 
O kręgow ego K om itetu N auczycielskiego w 
Brześciu n.B. i

4) sk ładki na T  wo P . B. P. S< P. na konto 
N r. 144.300 Z arządu  O kręgow ego T -wa P. B. 
P. S. P- w Brześciu n.B.

N A S Z  S K L E P - U R A N I A
S p ó ł k a  A k c y j n a  

H urtow e  sk łady  papieru  i p o m o c y  n a u k o w y c h .

C e n t r a l a :  W a r s z a w a  -- S i e n n a  15, O d d z i a ł  w  B r z e ś c i u  n a d  B u g .
u l i c a  3 - g o  M a j a  5  — te l.  109,

Dostawa papieru i materjałów piśmiennych do biur rządowych, k om unalnych i pryw atnych 
Pomoce naukowe własnego wyrobu dla szkół wszelkiego typu.

A dres R edakcji i A dm inistracji: Brześć n/B . 
Kuratorjum  O k ręg u Szkolnego B rzesk iego.

P renum erat, roczna D ziennika U rzędow ego 6 zł. 
C ena pojedyńczego num eru 60 groszy.

Ogłoszenia na okładce: cała strona 160 zł- strony 80 zł. i i  strony 40 złotych. 

Ogłoszeń w tekście nie um ieszczamy. K onto P. K. O . N r. 30.527

Odbito  w  D ruka rn i  . .L iterackiej"  w  Brześciu n .B. z polecenia K u ra to ra  Okręgu  Szkolnego Brzeskiego.


